NUMERATA: | 


kwartalnie 8 Mk. 50 fen. 


* Wiedeńska zai $rzynośi o Malate 
nej rumuńskiej radzie koronnej. sprawozda- 
-nie RE. “korespondenta dzien- 
mika „Times”, datowane z 28 sierpnia, za- 

niisszożóne zaś przeż dziennik a 1980 
| września.. ` 


pamiętnym dniem -w „dziejach rumuńskiego 


` narodu. W dniu tym odbyła się w pałacu Co-.. 


*- kroceni rada koronna, na której król Ferdy- 


-nand oświadczył: zebranym mężom stanu, że. 
naród rumuński postanowił wyciągnąć miecz | 


z. pochwy dla wyzwolenia braci «swoich w 
Transylwanii. „Król oświadczył następnie, . że: 
<- postanowienie, powzięte : przezeń i'przeż jego 


ministrów jest nieodwołalne i oświadczenie to 


podał do R piej z taką stanowczością, 
„ że. czynni 


ośmi 


eg ważnego 
Carp, którego . czcigodne: motywy Ur 


rosyjskiej. 


Carp nie uczynili pożądanego wrażenia: na ze- 
branych, którzy, : jak. wiadomo, 
„głosów oświadczyli się za zachowaniem neur 
tralności. Wtedy silne względy przemawiały: 
za tem, by Rumunia pozóstała neutralną. Je- 


dnakże jest: prawdą, że gdyby wówczas już” 
<> chwyciła za broń po stronie koalicgi, jak. pro-.. 
- ponowali pan Take Jonesću i jego przyjaciele, i| 
zarówno ;Bułgarya, jak Grecya, poszłyby pra- | 
wdopodobnie za: jej przykładem i wojna tem- 
"samem dawno już byłaby. skończoną. Wów- 
„czas jednak. tradytya -o 'niezwyciężalności 
„Niemców była jeszcze: niezachwiana, Włochy -. 
wciąż. jeszcze nie wypowiadały. wojny, Wielka 
. Brytania zaś nie dała jeszcze dowodu, że po-. 


> trafi wystawić wielką armię. Jako małe 


państwo : nie mogła Rumunia ryzykować, wda- 
| wać się w walkę, która trwać mogła lata, i 
-. która musiałaby wyczerpać ograniczone jej re- + 
zerwy. Zapasy amunicyi w Rumunii -byly 


miewystarczające i istniały . trudności w uzu 


© Miesięcznie 1 Mk. 0 fen. Kwartalnie £ Mi. 80 fe. - - 
> Za. odnoszenie do domu dopłaca się 86 fen. miesięcznie. 
Prenumerata przez pocztę miesięcznie 1 Mk. ga fens- 


_ Cena numeru EA wi Łodzi 
: i w i Warszawie 4 kop. > 


m 


sprzyjające Niemcom pośród zgro- 
madzenia, straciły pewność . siebie i z wyjąt-- 
í lily się: podnait : 


pod wszelkiej. krytyki, miał się 
wolałby .. widzieć Rumunów pobi- 
nie Niemców; aniżeli zwycięskich 


: -f szono obecnie do milczenia. 
W ten. sam sposób, to Pri apiarat 


-Carp już w sierpniu 1914 r. z okazyi rady ko- 

= ronnej w Synai, própozycye, poczynione przez | 

a króla Karola, zinierzającego do tego, by Ri- 
f :munia, chwyciła za broń. po stronie. mocarstw. i 
środka. Wtedy ani: król Karol, ani też pan- 


„większością 


OSKAR ORAS 


Mina 


stwa, grożącego o jej z ołudatowej strony. te A ka 
munia przedtem już zażądała wzmocnienia sił | 
sprzymierzonych. w Salonikach, od czego za- | - 


„| wisłem <czyniła. swoje wystąpienie. 'Wiado- 
"mość o przybyciu wojsk: włoskich i rosyjskich, 


jakoteż innych posiłków. do tego ke, speł. 


niala tò jej życzenie, ©. 


„. Mimo precedensu, stworzonego przez Ere 
la. Karola w roku 1914,'nie stanowi rada ko- | 
| ronna żadnego decydującego czynnika W Kon |. 


hwał e mają te-. 
Dzień 27 sierpnia, “pozostanie. na paweze: stytacyj rumuńskiej, uchwały jej ni ają te. 


dy.mocy: prawnej. -W danym wypadki. zo- 
‘stala ona też zwołana tylko po to, żeby zare- 
gestrować powzięte już przez. odpowiedzialne 
i miarodajne czynniki postanowienie, 


ronnej programu swego rządu, jako. faktu już 
postanowionego. Zachowaniem tej formalno- 


ści zyskał sobie król Ferdynand wielką. po-. 


pularność, odtąd też zawsze bywa witany o- 


„miejscu pokaże. 


pinia zwłaszcza w kwestyach zewnętrznej po- 
dityki wyłącznie jest miąrodajną. Przyjacie- 


i „wawców,: zwłaszcza w Mołdawii, których zinu- 
Od- dawna już 
propagowana: przez Take Jonescu i przez Fie 
Jipescu polityka zatryumiowała wresźcie, wy- 
trwałe zaś. trzymanie się tych polityków pro- 


magrodę. : 


jest teraz jednolity. Ma on przed: oczyma 
"mianowicie wyzwolenie. braci z Transylwanii, 
"łem samem zaś urzeczywistnienia 
dnóczenia narodowego. 
Słego tego celu nadaje prasie godność i po- 
wagę. stylu, jakiej nie bywało przedtem, Ma- 


do armii daty przykład umiarkowania, i po- 
wściągliwości, którą w najszerszych kołach 
znalazła: naśladowców. 


Tyle: korespondent „Timesa“, í Jak dzi 
siaj ułożyły się stosunki polityczne w Rumu- 
ii pod naporem klęsk w Dobrudży, o tem 


dochodzą: nas wieści od czasu do czasu. Ale 
że: opinia publiezna o wypowiedzeniu przez 
Rumunię wojny państwom centralnym inną : 
jest dzisiaj od tej, jaką korespondent „Time- 
SA" przedstawia, =- — nie ulega wątpliwości, 


„ pełnieniu ich, gd równocześnie inne moyi z3 aA 


: wy. wojskowej. na ury przemawiały za -zwło*: 
<o kä. 


Tyo kompensatyi terytoryalnych. 
= Od 'konierencyi : synajskiej 


“Satza Franciszka Józefa I i Wilhelma II, u- 
mar, z nim zaś poszedł także do grobu . po- 
-ogląd o nienaruszalności układów, zawartych 

"w 1883 r. z Austro - Węgrami 


l - kiem kukurydzy.: 


z szym ciągi jeszcze zmieniać się będzie. 


i , skoncentrowania większych mas wojsk w Ma- 
- oeedonii. W ten sposób została Rumunia do 
= pewnego Stopnia. U uwolniona od ebe 


A Ponadto nie było jeszcze porozumienia Je 
-pomiędzy Rumunią a koalicyą co. do „pri b 


AE mate je 
wz dnak dwa lata i sytuacya cała zmieniła się 
. bardzo. Król Karol, długoleini przyjaciel, ce- - 


i Niemcami. 
Włochy, których. przykład. był „miarodajny, | 
> wyzwoliły się ze swoich układów i walczyły :0.. 
mrzeczywistnianie idei swego - „zjednoczenia, || 
- Rumunia. zaopatrzona została obficie w: amt- 
- mieye. Przeszłoroczne żniwo sprzedanó vdo- Fie 
- brze, tegoroczne żaś zwieziono już, Z wyjab | 
Postawa Grecyi, tak ważna 


dla: Rumunii, zmióniła się również i w: dal- Ę 
(534 atak wojsk naszych zakończył się odrzuceniem 
©. Chwila wystąpienia przyśpieszona zosta: - 
© da przez ofenzywę sprzymierzonych, wycho* ' 
'.dzącą z Salonik, która zmusiła Bułgarów. do 1 


"kmat gni. 


cha, 4 października. — Główna kwate- 

ra donosi 3 października: wa po 

/- Front rumuński: Na froncie Dunaj. obsa- 
dziliśmy wyspę Malak-Kalałat naprzeciwko 
Widdyniu i ostrzeliwaliśmy skutecznie port, 
„dworzec kolejowy i koszary w Kalafat. 
(Pod wsią Gigiciu rozproszyliśmy oddział 
nieprzyjacielski, który zamierzał się tam o 
szańtować. 

"Pod. wsią: 'Rahowo powiodło się nieprzy- 
jacielowi. przerzucić most, za pomocą którego 
usiławał'on przeprowadzić silne oddziały woj- 
skowe. „Monitory austryackie zburzyły, później 
ten most. 

ÓW Dobrudży ogniem naszym powstrzyma- 
„Jiśmy atak nieprzyjaciela na. nasze: wojska na 
linii Beszauł — Amsatsza — Cerweli. 'Kontr- 


_ nieprzyjaciela do jego dawnych stanowisk i 
"zniszczeńiem `. batalionu nieprzyjacielskiego, 
którego. pozostałość, dwóch - oficerów i 100 
żolierzy; wzięto do niewoli. 

'Na pozostałym froncie oiymiy ogień ar- 
km matni i P> ać e 


Bon e i lieracki 
© Melio w Marawi: -Bkólnik 5. 


Redakcja i Admi sesja w Łodzi: 
“Piotrkowska 86. 
Rękopisów niezastrieżonych Redakcya nie zwraca; 


Z ie. 
go też powodu był król Ferdynad całkowicie 
| uprawniony do zakomunikowania radzie ko- 


„wacyjnie, gdzie „się APR. na „publicznem 


„Nie ulega wątpliwości, że boareal 
rządu ma za sębą poklask większości. spole- i: 
eństwa; to znaczy kół wyższych, których 6- 


Je Niemiec znajdują się głównie pośród zacho. 


gramu przyjażńi Z koalicyg znalazło wreszcie > 


w pualtycznego: pinkin. oceniająć, niaród | 


spełnienie wielkiego i uprawnionego celu, , 
idei zje-. 
Świadomość  wznio- 


"niiest. króla do narodu i jego rozkaz dzienny ` 


| niewoli wzięte przeszło 100 ludzi. 


| Qzwartek, 5 Października 1916 r. |. 


CEt GSZENIA w Królestwie Polskiem: 


Zwyszajne: S0 ten. za: wiersz pełitowy jednosepiakowy. (na stronie 
. sześć sznalt). 

"BraSme: 5 fen. za wyraz, najmniej 80 ai > i 

Batłesłani (po tekście): 1 Mk. za wiersz petltowy czteroszpatowy. 

Nekrologi 40 fen. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 

SI. dziale kandluwyn: í Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 


h n 


, Oraz W r Sosnowou, Kaliszu, Łowiczu, korty i Będzinie 


© Caenia 
4 ; RM P ę 


-_ BERLIN. (Urzędowe). Wielka Bwa- | 
tera Główna donosi 4 października: === 


| - Wschodni teren walk. < 
Front wojsk. jenerata-felämarszatka 
Księcia Leopolda Bawarskiego. 


~ Po krwawem załamaniu się ataków ro- 
<syjskich przed stanowiskami armii genera- 
"ła - pułkownika Tersztyanskyego, na zacho- 
-dzie od Lucka, w dniu 2 października, po- 
nieśli tu Rosyanie nową ciężką porażkę. 
Z pewnością i i spokojem przyjęły zwycię- 
skie wojska generała - porucznika Schmidta 
v. Knobelsdorił i generała Marwitza wielo- 
krotnie szturmującego przeciwnika. ` Nie 
utraeono. ani stopy terenu. Poległych Ro- 
syan znowu liczy się na tysiące. | 
: - Nadperueznik Cossel, zesadzony Z ae- 
Sopiani Ra południowym zachodzie: «il Re 
wna przez vice - teldiebla Windiseha i po 
24-ch godzinach przez niego z powrotem za-. 
brany, przerwał za pomocą wybuthów na 
wielu punktach linię kolejową. Równe — 
Brody. 


PETER nasi zyskali teren na 
zachód od wzgórza Oboroca. 


Zachodni teren walk: 

Front wojsk generała-fjeldmarszałka 

- , Ks. Rupprechia Bawarskiego, 
-. Na froncie bitwy na północ od Somme 
w ciągu dnia toczyła się stale x rosnącą 
gwałtowneścią walka artyleryjska, która © - 
siągnęła najwyższe napięcie w odcinku 
Morral — Bonchavesnes. 

,. Silne ataki francuskie na stanowiska 
nasze wzdłuż drogi Sailly — Raneourt, podi 
łasem St. Pierre Vaast, oraz w pobliżu czę. 
ści lasu, wysadzonych w powietrze na px) 
dniowym wschodzie, zostały po części od: 
-parto w walce ręcznej. W ręce nasze wzi 
jeden oficer, 128 REA ia karabiny l 
maszynowe. o i : 
| Natarcia angielskie w. pobliżu Thiepraj 
1 folwarku Mouquet odparte z łatwością, 


Bałkański teren walk: 
Grupa wojskowa generała-feldmarz 
"AE szałka Mackensena, 

Przed oskrzydlającyi atakiem wos i 
| niemieckich i bułgarskich siły rumuńskie; 

które pod Ajalową, na południe ed Bukas 
resztu, przeprawiły się przez Dunaj, Tato? 
wały się pośpiesznie ucieczką. . 

Front macedoński 
Pomiędzy jeziorem Prespa, oraz Ni, 
dze — Planing (na północ od Kajmakcza:: 
lanu) na skutek rozkazu zajęto nowe stano: 
wiska. W pobliżu Nidze — Planiny teczy; 
się walka. | 
Na północny zachód od jeziora Tahinos 

-Bo | nieprzyjaciel trzyma się jeszcze w. Karadza- 
| kaj, na lewym brzegu Strumy. | 
: -Natarcia nieprzyjacielskie w górach - Pierwszy Generał-Kwatermistrz 


Front wojsk generała kawaleryć. ar. 
cyksięcia Karola. 
"Nie nówego. 


Teren. walk w Stżamiożrodete. 


oo wW dolinie Gyoergeny Rumuni wielo- 
krotnie wykonali daremne ataki. Na zachód 
„6d Parajd osiągnęli oni korzyści. „Wojska 
nasze stoją przed Fogarasem. 
Na zachód od Caineni (południowy 
"wylot wąwozu Czerwonej Wieży) w następ- 
stwie bitwy pod Hermannstadtem stoczono 
$ z rozbitkami armii rumuńskiej. 
i 
| 


TE ZET e dA 


-Hoetzigu CHnizes) nie odniosły powedze- Dadada. 
nia. RE 4 4 


„A 


"| 3X Komun: fk zat austryacki. 


Front wojsk generała kawaleryi are 
. gyłesięcia Karola 


Nie wydarzyło się nie szezególnego. 


i "WIEDEŃ. Uraędowo donoszą 3-20 pa- 
śdzierniką: | 


| 

| . 

i - Wschodni teren Saak: 

> Front wojsk Ks. Leopolda Bawar- 
I 

| 


skiego» 

Na froncie armii generala pułkownika 
Mersztyanskyego odżył w godzinach popo- 
łudniewych atak rosyjski. Pole bitwy roz- 
eiąga się od Świniuch do Kisielina. Gwal- 
tewność równała się zapasom dnia poprze- 
„dniego, a wynik obydwu dni był również 

| jednakowy. Zmpełne niepowodzenie nie- 
| przyja: ciela. związane jest z niebywałemi 
| stratami. Sprawozdanie podkreśla znako- 
mitą postawę doświadczonego austryackie- 
go rezerwowego pułku pieehoty Nr. 24. 
- Włoski teren walk. 

Na plaskowzgórzu - Karst spotęgował 
się po południu nieprzyłacielski ogień ar- 
matni, oraz min do wielkiej siły. Także i 
w ciągu nocy działalność ertyleryi i przy- 


E Froni przeciwko Rumunii 

- Na wzgórzach w okolicy Petrosen pono- 
wnie załamały się wielokrotne ataki ru- 
muńskie. , Nieprzyjaciel pozostawił wW na- 
szych rękach 60 jeńców. Na południu ed 
Nagy Szeben (Hermannstadt) zniesiony 20- 
| stał eały batalion rumuński błądzący jesz- 
| cze poža irontem . niemieckim. Na wsehó-, 
| dzie ed wąwozu. Veres Toronyer .(Czerwo- 
na Wieża) zyskane na wielu punktach pa- 
smo graniczne. Dalej na wschód niemiec- 
| kie i austryacko - węgierskie siły wiargnę- 
iy na Fogaras. 

Na wielt odcinkach siedmiogródzkieze 
frontu wschodniego odparte ataki rumuń- 
"skie. Tylko na malem Kneknelloe (Ko- 
| krel) zdołał nieprzyjaciel . przesunąć na- 

przód swe stanowisko, 


| OK OGG EEE I T ROEE 
śządów do rzucania min w v odcinku. tym by- 
Ta więcej ożywiona niż zazwyczaj. 

- Dzisiaj rano zaatakował nieprzyjaciel 
po obydwóch stronach  Oppaechiasella,, 
wtargnął do naszych przednich rowów, z0- 
stał jednak ponownie wyparty. 

Włoska eskadra lotnicza- rzuciła bez 
powodzenia bomby w okolicy: Nabresiny. 

„Na froncie karyntyjskim artylerya nie- 
„przyjacielska ostrzeliwała liczne miejsco- 
wości około doliny Gail; nasza prog 
ła przeciwko Limanowi. 


Sprawozdanie admiralieyi austryackiej. . 


- WIEDEŃ. śmetowo donoszą 4-g0 pa- 
ździernika: 

Eskadra laławeów morskich zaatako- 
wała dn. 3 października za pomocą ciężkich, 
lekkich i wzniecających pożary bomb obje- 


Na wybrzeżu morza Czarnego dnia 1 paź- 
dziernika ostrzeliwała bez powodzenia Man- 
galię nieprzyjacielska łódź torpedowa. 

Front macedoński: Na zachodzie i wscho- 
dzie od Floriny trwa ożywiona działalność ar- 
tyleryi bez potyczek: piechoty. 

W dolinie Megleniey trwa ogień > 
piechoty i karabinów maszynowych, 


Po bydwóch stronach. Wardaru słaby o- 
gień artyleryi; silniejszy na południu od je- 
ziora Doiran i u stóp Belasica Planina. 

Na froncie Strumy spokój. Obustronny. 
gwałtowny ogień: ariyleryi pod Karag gischa- 
kiój. - 
Na wybrzeżu Egejskiem spokój. 

SE ` *podp. Radesławow. 


to opowiadaja Rogate, 


Petersburg, 3 października. — Wielki 
sztab generalny donosi 2 października: 

W okolicy Narajówki i wzgórz na prawym 
brzegu Złotej Lipy, toczą się zacięte walki. 
Nieprzyjaciel, który podjął kontrataki, odpar- 
ty został naszym ogniem; poniósł on ciężkie 
straty i.pozostawił w naszych rękach 1600 
żołnierzy austryackich a po części i niemiec- 
kich, jako. jeńców. 

Nad Bystrzycą (Bystrzyca Sołotwińska) v w 

- okolicy Bohorodezan nasze oddziały  wywia- 
dowcze napadły na. posterunki nieprzyjaciel- 
skie, pokonały przeszkody i wzięty jeńców. 

W okolicy Karpat Lesistych aż do granicy 
rumuńskiej oddziały armii generała Leszyc- 
kiego w ciągu walk od 19 września aż do 28 
września włącznie wzięły do niewoli 13 ofice- 
rów i 2596 żołnierzy. Zdobycz z tego same- 
go przeciągu czasu wynosi 4 armaty, i3 ka- 
rabinów maszynowych, A przyrząd do rzuca- 
nia bomb, 75 skrzyń z amunicyą i ręcznemi- 
granatami, 171 skrzyń z amunicyą karabinów 
maszynowych, kilka PAROWE i wiel- 
ką ilość naboi. 

Front kaukaski: Nie wydarzyło się nic 
mamiennego. 


meree 


Komunikaty frei 


Paryż, 4 października. — Urzędowo do- 
noszą 3 października po południu: 


Na północy od Somme toczą się dość 

gwałtowne walki artyleryi w okolicy na pół- 
moe od Rancourt, 

Niemcy usiłowali ruszyć naprzód od stro- 

. my lasu pod St. Vaast, lecz odrzuceni zostali 

ogniem naszych karabinów maszynowych, za- 

nim zdołali opuścić swe rowy. Francuzi wzięli 


nieco jeńców. Pozatem noc minęła moe 
spokojnie. 


ah 


Paryż, 4 października. — Urzędowo do- 
noszą 3 października wieczorem: * 

Na froncie Somme Francuzi podjęli atak 
lokalny po obu stronach drogi Beasume—Pe- 
ronne i zajęli ważny rów na północ od Ran- 
court. 

W okazyi tej Francuzi wzięli 120 jeńców, 
w tem 3 oficerów. 

Na południe od rzeki dosyć ożywiona dk 
cyą artyleryi i karabinów maszynowych. 

Na innych częściach frontu nie zdarzyło 

„się nie poważniejszego. 


FRONT SALONICKI: 


Paryż, 4 października, — Sztab armii 
wschodniej donosi: 

Na lewym brzegu Strumy odparto nowe 
kontrataki Bułgarów na zdobyte przez Angli- 
ków w dniu 30 września stanowiska, przy- 
czem nieprzyjaciel poniósł krwawe straty, 

W okolicy Czerny Serbowie czynią dalsze 
postępy na zachodnich stokach, oraz na pa- 
smie gór na północy od Kajmakałan. Piecho- 
„ła serbska wzięła wczoraj pierwsze rowy nie- 
przyjacielskie na wzgórzach Starkow Grob. 
Serbowie zdobyli nową baieryę bułgarską. Na 
naszem lewem skrzydle trwa w dalszym cig 
gu brzydka kate | 


= 


v 


; 


taki nieprzyjaciela pod Orsovg. 


` S 60DZINx_ 


T 


armatnia. Ataki nieprzyjacielskie wW okre- 
gu Colbricon, dzięki skuteczności naszego 
ognia, nie posunęły się naprzód u Cimone 
wojska nasze odkopały - ogółem 6 katabi 
nów masíynowyeh. : 


Poludniowo-wschodùi teren wślk. 
W Albanii sytuacya niezmieniona. > 


; Zastępóa szefa sztabu generalnega 
von Hoeffer 


Feldmarszalek - Mina) 


kty wojskowe w San Canziano i Haranzaar.- 


Wszystkie latawce, pomimo Pa 


wróciły pomyślnie. BE 
Dowództwo iloty. - 


komitaty" amiei. 


Londyn, 4 października. — Główna kwa- 

tera donosi 3 października po południu: -. 
Na całym froncie nad Anere noc minęła 
spokojnie. Na południu od Loos poprowadzi- 


liśmy skuteczną wycieczkę do nieprzyjaciel: 


skich rowów ochronnych, 

Łondyn, 4 października. — Główna kwa- 
tera donosi 3 października wieczorem: 

Przez całą noe padał silny deszcz. Walki 
w pobliżu Eaucourt" TAbbaye posuwają się za- 
dawalająco naprzód. Na innych punktach fron- 


tu, z wyjątkiem chwilami wzrastającego ognia 


artyleryi, panował spokój. 


ommiłat belki. 
Le Havre, 


kwatera donosi 2 października: 
W ciągu nocy i w ciągu dnia 3 paździer- 


nika czynną była artylerya polowa i rowów. 
jak 


ochronnych tak w okolicy Dixmuiden, 
również w. okolicy Steenstraete OE 


Komunikat. meniti. 


Bukareszt, 
‘kwatera donosi 8 października: ;/ ' 


Na froncie północno - zachodnim podczas ' 


välk © górę. Giurgiu Haegitza wzięliśmy do 
niewoli 3 oficerów i 300 szeregowców.  Zdo- 
byliśmy wozy i materyał wojenny. 

W czasie swego odwrotu na Csinem wzię- 


Alaty*300 jeńców i zdobyły 5 karabinów ma-' 
ki w okolicy górzysiej na prawym brzegu A- 


luty. 

W dolinie Jia zaatakówał nieprzyjaciel 
okolicę około góry Qboroca pod Petersonami. 
Używał on przytem gazów” trujących.. Ataki 
jego zostały odparte. Również odparliśmy a- 


Na froncie Dunaju i w Dobrudży alako- 
waliśmy gwaltownie w. dalszym -ciągu. 
Na całym froncie stawią nieprzyjaciel 
bard zacięty opór. -* 


-nai komi gi tudietowei. - 


Berlin, 4 października. 
niesienie biura Wolifa: - Komisya budżetowa 
parlamentu Rzeszy kontynuowała dzisiaj po- 
stników. Obrady. te, do których, jak wiado- 
Rzeszy w charakterze słuchaczów, ' posunęły 
się tak daleko, że dzisiaj jeszcze zostaną pra- 
wdopodobnie ukończone. Następnie, jak obe- 
cnie doniesiono, komisya budżetowa przystą- 
pi w sobotę do dalszego ciągu obrad sobot- 
nich, które są również poufne, lecz mają do 
nich dostęp cztonkowie parlamentu. 


—— pw 


Lóni aderoją Profopopowa. 


Petersburg, 4 października. (T. l). — j 

Doniesienie Petersburskiej Agencyi Telegra- | 
ficznej. Minister spraw wewnętrznych Proto- | 
popow, dotychczasowy wice-prezydent. Dumy 


jaśnił: „Wojna, jaką by ona nie była ciężką, 
musi jednak być doprowadzona do końca.. 
Rozmach, który 'usuwa wszelkie różnice i jed- 
nocześnie łączy Rosyę w dążeniu do zwycię- 


„łe również do mas narodu“. Oświadczenie no- 
wego ministra przyjęte zostało przez prasę 


rosyjską z wielkiem zadowoleniem. 


` Remoltega W Beyi. 
Saloniki, 4 października, (T. wi). - = Biu- 
ro Reutera donosi: Ukazem natodowego ko- 


zbiegów i mieszkańców w Macedonii. Ci, któ- 


staną do odpowiedzialkości, przed sąd rewo- 
lucyonistów. 


POK 


2 października. — Główna 


4 października. — Główna 


szynowych. Obecnie prowadzą one kontrata- 


uine narady z rządem w ścisłym kółku ucze-* 


w rozmowie z przedstawicielami prasy wy» 


stwa wskazuje, iż przekonanie to przeniknę- 


rzy nie posłuchają wezwania, pociągnięci zo- 


ły wojska nasze dnia 29 września w dolinie 


mo, nie mają dostępu członkowie parlamentu | 


miteti obrony powołano pod broń wszystkich | 


PO 


Na froncie aóliiiy Fleims trwa” ne 


| czej Zeebrigge ścigały dnia 1 października. 


(T. wł). — Do- | 


E EL, 


å 


fr i tea. Konstantina. 


Lugano, 4 października. (TI. wł.). — — Po |. 
dowia-. 
„duje się w. sterach dyplomatycznych, iż pań-. 
stwa koalicyi. wysłały do króla: “Konstantyna al 
notę, w której domagają, się, ażeby. przystąpił. 


dobno rzymska „Agencya Nationale". 


on do natychmiastowego. oswobodzenia terenu 


greckiego z wojsk. bułgarskich, w przeciwnym 


bewiem razie państwa koalicyi ogłeszą W Ca- 
lej Grecyi stan oblężenia i przystąpią do. Joz- 
brojenia armii i marynarki greckiej. Wyzna- 
czony królowi na odpowiedź termin jest bar- 
dzo krótki, ponieważ generał Sarrail oczeku- 


„| je decyzyi, ażeby mógł przystąpić do akeyi w 


wielkim stylu. 
‘czas ministra Kalogeropulosa, a prowizoryez- 
ny rząd Venizelosa uzna dopiero:wówezas, gdy 
“dowiedzio on, że zgadza się z nim król Kon- 


Koalicya nie uznała „dotych- 


stantyn, lub że posiada siłę do spełniania m 
dów i do utrsymania porządku. ` 


Dynisya galint peim. 
Londyn; 4 października. (T. wł). —,Dai. 

ly Telegraph“ donosi z Aten: Podał się da 
dymisyi gabinet, z. wyjątkiem prezesa mini- 
-strów i ministra spraw zagranieznych. Spo- 
dziewają się tu, iż mowy gabinet utworzy Ka- 
logeropulos. 


M | ra 


Londyn, 4 października. (T. wł.).—„Mor- | 


ning Posi“ donosi z Aten, iż oddział włoski 


obsadził miejscowość Agyrokastro, zaś inny 


oddział włoski wylądował z okrętów. angiel-. 


skich w Santa Quaranta. Obsadził on Dalvi- 
na. W obydwóch p wojska greckie 
zostały cofnięte. AK 


- Propagania mienia. 


Genewa, 4 października (T. AY — 
W Genewie -porozlepiano jaskrawe pla- 
katy, w których- „Touring Clubi France* 
zapowiada przedstawienia kinematogra- 
ficzne i odczyty na- temat prowadzenia 


wojny przez Niemców, a- następnie o 


przyczynach, dla których zwycięży koa- 


licga. Wpływy kasowe z przedstawień 
mają być obrócone na fundusz wsparć 
dla żołnierzy francuskich, walczących na 
froncie. W „Journal de Genewe* 10 wi- 
bitnych obywateli genewskich 
energiczny protest przeciwko podobne- 
mu postępowaniu» które -również w 
Niemczech uważane być może za objaw 
tendencyjny. Obywatele owi przewidu- 
ją, że manifestacye francuskie mogą za- 


grażać Ba aa  Szwaj jcaryi. 


"Wali w poe. 
Beflin, 4 października. s wł). — Hy- 
droplany, należące do morskiej stacyi lotni- 


nieprzyjacielską morską eskadrę lotniczą. W 
-przebiegu potyczki, jaka się wywiązała, ze- 
„strzelonóo jeden' latawiec  nieprzyjacielski. 
Wszystkie nasze latawce śą PODR: 


- Aki lotników a -ANĘEISKIEK. 


Lódyn; 4 października. (T. wł.). — (U- 
rzędowe). Dnia 3 października wykonaliśmy 
atak lotniczy na hale lotnicże pod Brukselą. 
aaa z aparatów mace nie POWTÓCH. 


Mieporozami gnie "nlelste „amerykańskie. 


Nowy York, 52 września (T. wł.) — 
(Depesza iskrowa przedstawiciela Biura 
Wolffa otrzymana z: opóźnieniem). Z 


osłasza 


p OOO DO PN ZANA 


Waszyngtonu donoszą; Pewien. wysoki. 


urzędnik państwowy uczynił . zarzut po- 
selstwu angielskiemu, iż infórmacyami 
swemi wpływa ono ujemnie: na stosunki 
przyjazne pomiędzy Stanami Zjednoczo- 
nymi i Anglią Urzędnik ów. dowodzi, 
iż poselstwo, być może przez. niewłaściwą 
ocenę istotnej sytuacji, mylnie informu- 


je swe ministeryum spraw zagranicz- 


nych o nastroju w Stanach Zjednoczo- 


nych, wobec. lekceważenia piaw Ame- 


ryki przez Anglię oraz wkraczania w 
jej prawa ze szkodą dla handlu amery- 
kańskiego Poselstwo miało ministeryum 
spiaw zagranicznych przedstawić sprawę 
w ten. sposób, jakoby w. Stanach Zjed- 

noczónych nie panowało bynajmniej nie- 
zadowolenie:z Angli z powodu wkracza- 
nia jej w prawa Ameryki oraz jakoby 
opinia publiczna w Stanach Zjednoczo: 
nych miała źwracać się przeciwko po- 


stępowaniu Anglii jedynie wskuiók proz., 


Pagandy niemieckiej. A 


-Dmi pt mit poftim. 


iania 4 października, (T. wł.). — „Ti- 


mes“ donosi z Tokio, iż: cały gabinet Okumy 


X „zmieniają br.. -Kato i hr, | KTĄNAZIA E 


Ega „wyjątkiem ministrów wojny i marynarki, | o. 
yodał się do dymisyi. Jako następców Okimy aż 


"przez odłożenie oienzywy. 


Nr. 277 - 


Moray wrota 


- Konstantynopol, 4 października. (T. v, Bo 


<- Doniesienie Biura Wolfia: W ogłószonem 
cake zawiadomieniu urzędowem komen- 


dantury Konstantynopola w sprawie wyroku 


„śmierci, wydanego na”dość już dawna. przez 
-konstaptynopólitańs ski sąd wójenny na głośne- 
>go przywódeę albańskiego Fssada Toptaniego, - 
„powiedziano, iż zostało -dowiedzionem,. że na 


czele swych band występował on. przeciwko: 
państwu  tureckiemu, wypowiedział wojnę, 
śprzymierzeńcom Turcyi, i tem samem odda» 
wał rzeczywiste usługi nieprzyjacielowi. Dla 
tych powodów skazano go na śmierć; 


"Maki w AMB. 


Le Havre, 2 października. — General 


-Tombeur donosi dnia 1 POI (Urzęs 


dowo): 

Nieprylańiel stawił rozpacdiwy opór bel. 
gijskim siłom zbrojnym, które opanowały Ta. 
borę i poniósł ciężkie straty. Pozostawił og 
na polu bitwy 50 poległych europejczyków i 


"przeszło 300 - żolnierzy krajowców; słu ofice=. 


rów i podoficerów europejskich, oraz wieln 


czarnych żołnierzy wzięto do niewoli i zdobye» 
to 4 działa, w tem dwa 105 mm. Wkroczywa 
szy do Tabory ośwobodżili Belgijczycy * 180. 
poddanych europejskich państw koalicyi, któ- . 
rzy byli tam internowani, w tem l e Angli» 
ków i 10 Belgijezyków: ; 


fiadonośi uje. 


0 wznowienie ienz rosyj jskiej w. Galicji, 


Na temat: „Kiedy zostanie wznowiona ótenzye | 
wa rosyjska w alicyi wschodniej“ zamieścił pe- 


'tersburski organ Kadetów rosyjskich ciekawą koe: 


respondencyę, datowaną z frontu i dowodzącą, że 
co do kwestyi powyższej panuje wśród fachowców... 
wojskowych znaczna różnica zdań. Co do jednógo 
zgadzaja się jednak Wszyscy, że jeśli wznowienie: 


"walksna wschodnio - galicyjskim froncie nastapi 
„jeszcze przed rozpoczęciem okresu zimowego, to. 


stanie się to w bardzo ograniczonych rozmiarach, 
„gdyż naczełne dowództwo rosyjskie nie może zde 
cydować się na powzięcie akeyi wojennej na vige 
szą skalę bezpośrednio przed zimą, która. mogłaby. 
akcyę tę przerwać „w najlepszem* i spowodować i 
powszechny zastój w operacyach wójskowych na 
wschodzie. Tego właśnie chee dowództwo uniknaś 


EN 


pocz R) 


Rosya a państwa skandynawskie. 


Cała prasa petersburska zajmuje się żywo o- 
mawianiem obecnego stosunku  rosyjsko-skandy= 
nawskiego. Większa część organów rosyjskich ToZe ` 


"różnia ściśle stosunek, jaki zapanował od pewnego 


czasu między Szwecyą a Rosyą od stosunku panue - 
jacego w tym samym okresie czasu pomiędzy Roe : 
syą a Danią; niemniejszą różnicę zauważyć można ' 
pomiędzy sposobem pisania prasy rosyjskiej o Sio 


` sunku rosyjsko-norweskim z jednej strony a 'rosyje 


sko-duńskim z drugiej. „Riecz” np. robi uwagę, że 
siosunek między Szwecyą a Rosyą jest obecnie jak 
najkorzy ystnićjszy, podczas gdy w stosunku Rosyi do 
Norwegii zauważyć daje się pewne przesilenie. Co 
się zaś odnosi specyalnie do Danii to do tej ostat- : 
niej nie zdaje się mieć żadnego zaufania ani nacyc= . 
nalistyczne „Nowoje Wremia*”, które stosunkom 
w Danii peświęciło w ostatnich dniach długi arty- 
kul, będący wyrazem: niezadowolenia z opinii w 


kraju, którego najżyczliwsze stanowisko niezbędne 


jest państwom cezwórporczumienia. Zdaniem „Birż, 
Wiedemostiej"  kwestya przyszłego. stanowiska 
państw skandynawskich wogóle w Rosyi jest dziś 
przecenianą niepotrzebnie, bo pod: względem mi- 
litarnym czwórporozumienie, szczególnie zaś Rosya 
nie może spodziewać się od nich najmniejszych ko- 
rzyści bezpośrednich. To też „Russkija Wiedomo- 
sti“ występują z energicznym protestem przeciwko 
iemu, żeby wpływowe organy rosyjskie wciąż ubie- 
gały się o przyjaźń państewek Skandynawii. 


| Rekrutacya rumnóska W Siedmiogrodzie 5 


„Pesti Hirlap“ donosi: Gdy po obsadze- 
niu miast siedmiogrodzkich przez rumuńskie 


wojska rozdano pomiędzy ludność portrety ' 


rumuńskiej rodziny królewskiej, zaczęły ob- 
chodzić patrole rumuńskie od domu do domu 

zabierając wszystkich mężczyzn od 17 do 55 ro- - 
ku życia bez względu na zdatność ich fizyćze 
ną i wcielały do armii. rumuńskiej, Odczytane < 
im formułę, poczem każdy otrzymał przepas . 
skę na ramię.w barwach rumuńskich. Na- . 
stępnie. otrzymali rozkaz, aby się zaopatrzy= 
li w środki żywności na a ay i s 
się pożegnali z „podzmią , = 


mna 


"Francja a wtrąca sig“ 3 aunari. 
Sprawy 1 rosyjskie, 


| „Moskowsk. Wiedomosti* zaznaczają, że w 0ż - 
„statnich czasach mnożą się wypadki, świadczące o 
usiłowaniach pewnych sfer francuskich o wtrącanie 
się w wewnętrzne. sprawy rosyjskie. Uwydatniła 
się tọ najwidoczniej przy sposobności rozpoczętej 
niedawno agitacyi, celem pozwolenia na powrót da - 
Rosyi wszystkich wydalonych swego czasu emigran* ` 


tów. politycznych. Między innemi maja: wrócić do. . 
*kraju też znany literat i publicysta Amtliteatrow. - 


oraz były poseł do Dumy, Onipko. We wszystkich - 
"dotąd stwierdzonych wypadkach starania o powrót 


-działaczów „politycznych rosyjskich prowadzili wy” > ` 


pitni i wpływowi działacze francuscy. Prasa rosy} 
ska. jest Sona z tego powodu. | 


statnie walki nad Sommą śledził, jako 
korespondent wojenny prasy. amerykań- 
zgrupowanej w -„Associałed. Press", 
cy obecnie w kwaterze niemieckiej. Z 
isów tych walk, przedrukowanych przez pi- 
gma "niemieckie, zamieszczamy poniżej inte- 
restjace uwagi odnoszące się: do charakte- 
ru i techniki tych największych w dziejach 


"świata zmagań. -` | 
=W ofenzywie nad Somma przekroczono 
-w wysokim stopniu wszystko, na co cała do- 
| łychczasowa technika wojenna zdobyć się mo- 
gla. „Dotyczy to w pierwszym rzędzie czyn- 
mości artyleryi. W czasie mego pobytu w li- 
niach niemieckich nad Sommą stwierdzono, 
że ogień huraganowy Anglików i. Francuzów 
w sektorze Pozieres osiągnął w przeciągu 105 
sekund, 1600 pocisków. W. pierwszej sekun- 
«dzie 32, zaś w drugiej 28 pocisków — i to 
„wszystko na jedna jedyną linię niemiecką o 
-dlugosci niewiele większej niż 1000 m. Z 
„© wszystkich osłon przed rowami nie pozostało 
"niemal nawet śladu. Zostały zniesione, zró- 
-wnane:z ziemią. Załoga rowów ukrytą była 
w ziemiankach, siedm metrów pod ziemią, 


gdzie oczekiwała ataku piechoty. - 
© Jak na własne oczy mogłem się przeko- 
"nać, przy sposobności zwiedzania rowu poło- 
żonego w odległości 800 kroków od Angli- 
-. ków, ilość wojska w najprzedniejszych liniach 
-obtónnych jest obecnie mała. Im większą 

- fest liczba żołnierzy w rowach strzeleckich 
wysławionych na ogień nieprzyjacielskiej ar- 
łyleryi, tem większa możliwość strat. Dzisiaj 
bowiem przestarzałem już jest pojęcie takie- 

go ostrzeliwania rowów, by stały się „dojrzałe 

< do szturmu”; dzisiaj znosi się je po prostu z 
< powierzchni ziemi, zalewa się taka powodzią 
żelaza, że trudno przypuszczać, iżby ktokol- 
„ wiek został w nich przy życiu. Nie ma więc 
już obeenie żadnego sensu bronić rowu tak, 
„jak poprzednio przy użyciu piechoty. Pierw- 
szy.rów trzyma się jedynie w tym celu, aby 
ustrzedz się przed niespodziankami, a potem 
oddaje się go na pastwę ognia huraganowe- 
`g przeciwnika, i jegó posuwajatej się na- 
przód piechoty, która z reguły zmuszoną jest 
w.szczątkach pozostałych osłon szukać ochro- 
my. "A potem następuje zmiana. 
niemiecka bierze pod ogień. huraganowy swój 
własny rów, poprzedzi i kończy dzieło znisz- 
czenia przeciwnika, starając się niszczyć za- 
razem tych, którzy.poza resztkami tych osłon 
„ROR Sie 0-0 ana Aa 
= to jest w ogólnych zarysach program 
bitwy nad Somma. -Z natury rzeczy już wy- 
"mika, że Niemcy tracą przy tem swe stanowi-- 
ską, względnie pozostawiają je w rękach An-.. 
glików i Francuzów. Chodzi tu przedewszysi- 
kiem o te wypadki, w których nie opłaci się 


zużywać amunicyi, jaka byłaby potrzebna do:| 


przepędzenia . przeci 
jego rzecz rówu. ` ORNE: 

'Nie należy przytem zapominać, że to jest 
ofenzywa angielsko - francuska, a. nie nie- 
miecka, i że istnieje po stronie niemięckiej 
wiele bardzo poważnych momentów militar- 


wnika z ttraconego na 


Z tajnych raportów 
dyplomatycznych. 


Przedruk może nastąpić tylko. 
po porozumieniu się z redakćyą 
| „Godziny. Polski", NE 
Bruksela, we wrześniu 1916 r. 
Ogólną uwagę skierowały na siebie pra- 
wie wyłącznie te ustępy, w których szef Fo- 
reigu Office wygłosił swoje nieżłomne posta- 
~ nowienie prowadzenia nadal polityki porozu- 
mienia z Francyą, z którego później rozwinę. 
+ Jo. się trójporozumienie, polityki, inaugurowa- 
nej- przez króla Edwarda VII przy udziale: 
| partyj konserwatywnej i objętej w spadku. 
przez Hberałów. Nie. powątpiewam o jego. 
szczerości; tem niemniej, bez względu na ist- 
nienie piśmiennej lub ustnej umowy, "wszyscy 
„ w Anglii i we Francyi uważają „entente'y 
cordiale“ jako aljans zaczepno = odpórńy, 
przeciw Niemcom skierowany. Taki charak-- 
ter pragnął nadać porozumieniu król Edward. . 
-„Entenie'y cordiale“ zbudowana została nie 
"ma realnej podstawie obrony wspólnych in- 
'teresów; lecz na zasadzie ujemnej, na zasa- 
dzie: nienawiści do cesarstwa niemieckiego: 
Jeśliby ją inaczej pojmowali w Paryżu, nie. 
powitaliby jej jako tak wielkiej zdobyczy dy- 
| plomatycznej, że upokorzenie Faszody zupeł= 
— „nie wobec niej zanikło.  „Eniente'y corliale” 
"obudziła we Francyi ideę rewanżu, która już 
usypiała; ona jest przyczyną tego stanu nies. 
domagania, tej atmosfery niezdrowej, w. któ- 
"rej Europa żyje od lat siedmiu. NEA 
- "Grey przyjął spadek bez wahania, bez 
zastrzeżeń. Wydaje mu się on odpowiednim 
do potrzeb angielskich. "Sądzi, że dawny SY- 
«gtem „wspaniałego odosobnienia" nie da się 
-> dalej utrzymać i w tem przyklaskuje mu wię- 


| 
| 


| 
| 
| 
Artylerya i 


I 
| 
f 


polecone było z Silnemi stratami. 


b 
| 


* 


` | nych, które sprawiają, iż otenzywa ta jest do. 
pewnego stopnia, Niemcom ha rękę. Przede-. 
wszystkiem bowiem wiedzą oni, iż ofenzywa 


ta przejść musiała, tak jak u dziecka muszą 


dania się ofenzywy, Londyn i Paryż będzie 
miał? dósadną sposobność zestawienia sobie 
militarho - politycznego bilansu. 0: 
O tem, jak: długo może jeszcze ofenzywa 
nad Sommą.przeciagać się, wysocy oficerowie 
niemiecey nie wypowiadali swego = zdania. 
Również niewiadomą jest rzeczą, czy: akcya 


środków.i sił po obu stronach, czyli że zwięk= 
ludzi, a temsamem ze zwiększeniem strat. 


ców z Belgii i Francyi, uważa sprawozdawea. 


z uwagi na obetny zaledwie 45 klm. front u- 


ją wojska francuskie zbyt mało jednolity cha- 
rakter, zaś wojska angielskie nie posiadają 


litarnem, dobrym żołnierzem, jednak jako do- 
'wódea wojsk w otwartem polu zbyt mało ma 
danych, by przysporzył sobie wawrzynów. 


"Hit tny w Kanie 
kerai wojenny „Frankt. Zig.” 


donosi z wojennej kwatery prasowej: 


Nadzieja, że nowe stanowiska, -zajęte 


G-rycvi, okażą się jeszcze zdatniejszemi do 0- 
annala potwierdzenia w całej pełni. Poprzed- 


mio konieczność trzymania w swem ręku waż 
„mej dla obrony Gorycyi Monte San Michele, 


„dawała Włochom sposobność ostrzliwania i. 
atakcwyznia z flanki stanowiska. anstró- wę- 


w swoim- czasie nadejść choroby dziecięce. 
Po drugie, że ofenzywę nad Sommą ocenia 
się według zasady, iż lepszym jest dyabeł, kió- | 
rego się ma, niż ten, którego się nie ma: I 
wreszcie —— po trosze — że na wypadek nien- 


szeniem ilości rzucanych do boju artyleryi i. 


Plan sprzymierzonych wyrzucenia Niem- 


Lecz nas 
- wet wywalczenie sobie przejścia do walki ru- 
chowej nie daje jeszcze koalicyi gwaraneyi. 
powodzenia. Według sprawozdawcy amery-- 
kańskiego doprowadzenia walki ruchowej ma- 


: przez wojska austro- węgierskie po zajęciu. 


| mopziw» 


| 


cała przekroczyła już punkt ACE 
lub czy wogóle do punktu takiego - dojdzie. 
Należy śię jednak liczyć ze spotęgowaniem 


„Ass. Press" za pobożne życzenie tak długo, | 
dopóki wojska francusko - angielskie nie zdo=. 
łają przejść do t. zw. walki ruchowej, na co. 


oficerów. W walkach pozycyjnych okazał się. 
oficer angielski przy małem wykształceniu mi-. 


pa 1.3 silniejszemi strategicznie, aniżeli po- 
4 przednie, w: ostatnich ciężkich dniach walki 


-"gierskiego tak, że utrzymanie frontu, biegną- 


‘ceg? różnorodnymi. łukami, w każdym razie 


: Nowe: ustawienie na zachodnim .skraju | 
wzgórzy pod Gorycyą i na płaskowyżu Ko- 


meńskim, zbliżające się do linii prostej zmu- 
siło Włochów do atakowania wszędzie czoło- 
wô i dò zastąpienia sztuki taktycznej: wielkie- 
mi masami. Ponadto musieli na całej. długo- 
ści atakowanego frontu .szturmować stanówi- 
ska na wzgórzach, chodziło bowiem o zdoby- 
cie wyskoków płaskowyżu Komeńskiego, ob- 


z kszość. Anglików. Dzienniki konserwatywne 


umacniają go w tem przekonaniu, tak samo, 
„jak liberalne. Jedynie partya robotnicza i ra- 
«dykałowie wystąpili z krytyką; ale oni nie 
"są dość liczni, by wpływać na bieg spraw. 
" Tem mniej wolno było' liczyć na zmianę 
„oryentacyi polityki angielskiej, że od chwili 
objęcia rządów przez partyę liberalną, a w 
szczególności w ciągu ostatnich miesięcy, po- 
"lityka zagraniczna Anglii kierowała się wy- 
łącznie ideami, które jej narzucił król Edward 
Vemye 0200 
«Grey określił jako alkoholizm polityczny, 
„wszystkie alarmy, które występowały na kon- 
tynencie i próbował dowcipem usunąć z drogi 
rewelacye.kapitana Fabera. Nie zaprzeczył 
jednak ich -prawdżiwości, czegoby nie omiesz- 
kał uczynić, gdyby to było możliwe. Jego mil- 
„czenie jest przyznaniem się. Należy więc uwa- 
żać ża takt, że w Londynie poważnie dyskuto- 
| wano projekt udzielenia pomocy Francyi w 
: ewentualnej wojnie z Niemcami przez wylądo- 
wanie korpusu ze 150 tysięcy Anglików złożo- 
nego. Dziwić nas to wcale nie powinno. Jest 
to dalszy ciąg dziwacznych propozycyj, które 
„kilka lat temu hczynione zostały naszemu ge- 
„nerałówi Ducarne przez pułkownika Bernar- 
diston'a;, a również intrygi fHisyngskiej. 
= Grey również nie zdołał udowodnić, że 


|toast Lloyd George'a w „Mansion House* nie 


sbył prowokacyą:i groźbą. Gdyby. chciał do- 


„| Wieść przeciwnej tezy, nie wyrażałby się ina- 


(czej, niż to uczyni 00 

= Mowa swoją z 9 listopada kanclerz ula- 
twił zadanie Grey'owi; określił słowa Lloyd 
„ George'a jako „propos de table“, któremu. tyb 


4 ko komentarze prasy angielskiej i francuskiej 


„nadały znaczenie. Ale Grey'owi zależało wi- 
„docznie na oświadczeniu, że ów toast nie był 
'mprowizacyą; ani wyrazem opinii osobistej 
mówcy, lecz że tekst był dyskutowany i usta- 
nowiony na naradzie z szefem gabinetu i z 

--Czy można nazwać ułatwieniem porozu- 
mienia wtrącanie się do pertraktacyj w kwe 
styi marokańskiej, w której Anglia zrzekła si. 


„sadzonych przez wojska austro- węgierskie, 
“Eu wschodowi, tak, że Włosi tam nawet, gdzie 
-kcło Łokwicy i Opatjego Sela, musieli atako- 
"wać pod górę. Pa 5 


"odporna nowoczesnych dział i karabinów: na- 


szerokości dziewięcin kilometrów zaledwie, 


„wszystkich większych działaniach wojennych 
| włoskich, w tysiące. Mimo to w czterodnio- 
wej, nadzwyczajnie zaciętej bitwie, osiągnię- 
to tak mało, że kierownictwo wojsk włoskich 
„musiało się. zdecydować na chwilowe przer- 


„cić na skrzydła krasowego frontu. Na półno* 


"ściągane rezerwy, których nie można było 
"prowadzić wzdłuż Wippawy, musiały schodzić 


: Merna. Mały ten sukces taktyczny o tyle jed- 
4 stanowiskami na wzgórzach nad Wippawą zo- 


"gle-bię należy tedy uważsć za nieudane. Po- 


p a EO r iaa a "R, 


PO DTS KL 


Sama zaś plaszczyzńa płaskowyżu: wznosi się : 


{uż usadowili sig na skraju płaskowyżu, jak : 


| Często stwierdzone w tej wojnie doświad: 
czenie, że w takich stostnkach olbrzymia sila 


"met wielką przewagę liczebną utrzymać mo- 
że w sząchu, doznała na nowo potwierdzenia 
w ezasie siódmej bitwy nad Soczą. Piechotę 
włoską, wysłaną do ataku na front krasowy, 


szacować należy conajmniej na 175.000 ludzi. 
Liczba : artyleryi włoskiej, ustawionej półko- 
lem na równinie, oraz na stokach płaskowy- 
żu Doberdo szła, jak to się dziać zwykło przy 


wanie bitwy i na wprowadzenie przynajmniej 
dłuższej pauzy 'dla odrestaurowania wojsk. ` 


Co się tyczy włoskiego planu taktycznego, 
postanowili Włosi główne swoje wysiłki zwró- 


ty miała piechota włoska za sobą. głęboke 
wcięta Vallone, tak, że wszystkie ich nowo 


przedewszystkiem z płaskowyżu Dokerdo na 
dno doliny, następnie zaś wspinać się po- 
nownie 200 metrów na Komeński płaskowyż. 
Wysiłek ten, jeśli poprzedzał walkę, stawiał 
wielkie wymagania siłom fizycznym wojska. 
Jednakże od przedarcia na się północy zale- 
żałn- rozluźnienie łaczności pomiedzy stano- 
wiskiem na Komenie a stanowiskiem na po- 
górzu goryckiem, od przedarcia na południu 
natomiast otwarcie drogi w dolinę Bresłowi- 
cy a tem samem możliwość obejścia płasko- 
wyżu Komenu. I, 

„Działania przeciw tym punktóm podejmo- 
wano kolejno. W pierwszych dniach bitwy 
szły masy włoskie równolegle do doliny Wip- 
pawy przeciw stanowiskom austro - węgier- 
skim na północnym odcinku płaskowyżu po- 
«między Wippawą a Łokwica i z poświęceniem 
bardzo wielkich ofiar wymogły cofnięcie fron- 
tu w okolicy klasztoru na górze San Gradi di 


nak nieznaczną miał wartość, że łączność ze 
stała zchowana w całości. Usiłowane przedar- 


nieważ siła bojowa: wojsk włoskich, ber 
względnie rzucanych w bój na tem skrzydle 
północnem, okazała się nazbyt osłabiona, by 
można się było: spodziewać powodzenia dal- 
szych ataków na tej przestrzeni, popróbowa- 
no świeżemi wojskami przedrzeć się na po- 
łudniowem skrzydle. Liczie pułki wysyłano 
do. nowych wciąż szturmów przez przeciąg 48 
godzin na wzeńrza na wschód od doliny Bre- 
słowicy. Stanowiska pozostały bez zmiany w 
ręku wytrwałych obrońców. 


wszelkich pretensyj politycznych; czy to nie 
była jedynie akcya na korzyść Francyi? 

Czy tu też nie było przywłaszczeniem so- 
bie prawa veto, robienie takiego ewenemeniu 
z:zarzucenia kotwicy przez krążownik nie- 
miecki w Agadirze po obojętnem przypatry- 
waniu się, jak Francya i Hiszpania zdobywa: 
ły terytorya w Marokku i unieestwiały nieza- 
leżność sułtana. RO A na 
~ «Anglia inaczej postąpić nie mogła — była 
związana tajną umową z Francyą. Objaśnienie 
to jest.proste, ale wpłynąć uspokajająco na 
Niemcy nie mogło, tembardziej, że dowodziła, 
iż podczas podpisywania umowy w Algeciras 
trzy conajmniej państwa z podpisujących za- 
warły były już uprzednio tajną umowę między 
sobą, która stała w sprzeczności z umową Spi- 
saną w Algeciras, więc ż obietnieami, dawa-. 
nemi jawnie i publicznie. To są zarzuty nie- 
mieckie przeciwko Anglii, którym prasa dała 
Wyraz... i 

|: Zauważył. zapewnie pan minister, że 
kanclerz: w wczorajszej (5 grudnia) swej mo- 
wie w parlamencie, stanowiącej: odpowiedź 
Grey'owi, przemilczał o większej części ich. 
Pragnąc uniknąćjałowych rekryminacyi, kano- 
lerz wspomniał tylko to, co było koniecznem, 
żeby w umiarkowanych wyrazach, ale jasnych 
i kategorycznych zrzucić z rządu niemieckiego 
odpowiedzialność za napięcie stosunków nie- 
miecko-angielskich, którą na niego chciał zło- 
żyć Grey. Kanclerz nie rozumie, jak rząd an- 
gielski, który był powiadomiony o przebiegu 
pertraktacyj przez rząd francuski i mógł trzy- 
mać wszelkie dodatkowe objaśnienia w Berli- 
nie, gdyby ich zażądał, przypuścić mógł, że 
rząd niemiecki nosi się z myślą uzyskania 
podstawy morskiej na oceanie Aflaniyckim, 
lub przeciwdziała interesom angielskim. „For- 
gu ofice* miał wszelką możność dowiedzenia 
się, że Niemcy dążą jedynie do zapewnienia 
„porte ouverte“ w interesie wszystkich, więc 
i Anglii i kompensaty terytoryalnej w Afryce, 
która Grey'owi była obojętną, jak to sam o- 
świadczył. : Mo 
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Ostatnie telegramy. 


rre menam 


Kommikat tużgarski. 


Sofia, 4 października. — Główna kwatera 
donosi 4 października: 
Front macedeński: Pomiędzy jeziorami 
Prespa i Wardarem trwa energiczna akcya ar- 
tyleryi i piechoty. Usiłowania przeciwnika na 
północ od linii, utworzonej przez wsie Strupi- 
no — Bahore, zostały przez nas udaremnione 
jūż w zawiązku. | 

Na wschód od Wardarn aż do jeziora Doi- 
ran — słaby ogień działowy. Artylerya nasza 
rozproszyła dwie kompanie nieprzyjacielskie, 
które oszańcowały się na południowy wschód 
od wsi Doldżeli, u stóp Bełasica — Planiny. 
Na froncie Strumy- panuje spokój. Zacięta 
walka toczy-się o wsie Karadzakój, Jenikój i 
Kańdrieh. Piechota nieprzyjacielska, która zdo- 
lala rano zbliżyć się do płonącej wsi Jenikój, 
została zaatakowana i odrzucona do swych 
dawnych stanowisk. i 

U wybrzeża morza Fgejskiego trwa oży- 
Wiońa akcya krążowników. > 

Front rumuński: Na froncie Dunaju woj- 
ska nieprzyjacielskie, liczące 15 czy 16 batalio- 
nów bez artyleryi, które przekroczyły. Dunaj 
pód Rakovem, ruszyły naprzód i obsadziły: 
wsie Śliwopol, Kajamele, Borissowe, Matko- 
wanowe, Gelemowranowe i Breszlian. Ażeby, 
je zatakować poprowadziliśmy przeciwko nim 
koneentrycznie dwie kolumny od Ruszezuku i 
od Tatrakanu. > : | 
Wczoraj, d: Spaździernika, wojska posuwa- 
jące się naprzód od strony Ruszczuku, zaata- 
kowały nieprzyjaciela i zmusiły go wkrótce do. 
szukania rałunku w kierunku zburzonego 
przez flotylę monitorów mostu na Dunaju. 
Pole bitwy zasłane jest pozostawionymi przez 
nieprzyjaciela poległymi. Pod wieczór obsa- 
dziliśmy wsie Rahove i Babowo. Nieprzyja- 


'cielskie odziały wojskowe odeszły w niepo- 


rządku. w kierunku ' wschodnim, przyczem 
natknęły się na nasze wojska posuwające się 
naprzód od strony Tutrakanu. © 
* ' Otoczony nieprzyjaciel rozproszył się ws 
wszystkich kierunkach, a dnia dzisiejszego- 
wojska nasze dokończyły jego pogromu. 
Wojska rumuńskie w czasie ich pobytu w 
zajętych przez nie wsiach dopuszczali się stra- 


"sznych okrucieństw, podobnie jak podczas ich 


odwrotu w Dobrudży. Mordowano kobiety, 
starców i dzieci. Wielu ofiarom wykłuto oczy, 
i poobcinano języki. AAA 
W: Dobrudży silna działaność artyleryi ł 
piechoty na całym froncie. Wszelkie usiłowa» 
nia piechoty nieprzyjacielskiej posunięcia się 
naprzód, stłumiono za pomocą ognia, oraz 
szczęśliwych kontrataków. | 
| U wybrzeża morza Czarnego rosyjski 
okret wojenny ostrzeliwał wzgórza pod wsią 
Taładszakój. NE 
Nasze latawce morskie zaatakowały 2 

wielkiem powodzeniem nieprzyjacielską Szo- 
pẹ lataweów morskich około jeziora Taszawar 
lu na północy od Konstanzy. : 
(podp.) minister Radosławow. 


bie dużo niepokoju, o którym mówił, gdyby. 
miał więcej zaufania do oświadczeń, których 

mu udzielono przy wysłaniu „Panter'y” do A» 

gadiru. Milczenie, które po tem nastąpiło było. 
obustronne, nie wywołałoby ono niepokoju, 

gdyby nie ów sensacyjny toast jednego Z 

członków gabinetu angielskiego. ; 
Grey mówi, że Anglia nie może tolero- 

wać, by regulowano bez niej kwestyę; która 

dotyka jej interesów. Kanclerz na to odpowia- 

da, że Niemcy przyznają. mu słuszność, ale żą- 

dają dla siebie tych samych praw. Trudności 

w kwestyi marokańskiej wynikają z tego, że” 
w 1904 roku Anglia i Francya cheiały ją zała- 

twić pomiędzy sobą, nie troszcząc się o intere- 

sy Niemiec. - 

* Dziś kryzys minął i kanclerz przyłącza się 

do życzenia ministrów angielskich, by dobre 

stosunki ustaliły się pomiędzy obydwoma 

państwami. Żeby to jednak dojść mogło „do 
skutku, Anglia musi zastosować swoją polity- 

kę do tego życzenia. Ekspansya niemiecka 

jest faktem, z którym inne narody liczyć się 

muszą; nie jej zatrzymać nie może. Potęga cte- 

sarstwa jest zapewnieniem pokoju, bo wstrzy- 

muje innych od: chęci szukania sporu..." | 

Te długie wywody i wyjaśnienia jednak 

do niczego nie doprowadziły i Greindl 9 gru 

dnia 1911 roku pisał, że „mowa Grey'a jasno 

dowodzi, iż będzie on nadal prowadził polity- 

kę trójporozumienia w duchu dotychezaso- 

wym, t j. wrogim dla Niemiec, zaś z mowy 

kanclerza nie mniej wyraźnie wynika, że nie 

uzna on „veto“ angielskiego w sprawach nie- 

mieckich i czeka dla zbliżenia czynów, a nie 

wyrazów. i ? 

A narody tak samo nie s3 w zgodzie że 
sobą, jak i rządy. Anglicy dalej zazdroszczą 
ekspansyi Niemcom, którzy pół roku temu e 
byli wcale jeszcze wrogo uspasobieni dla An- 
glików, dziś są już ich wrogami... tosunki nie 
ciły nawet do dawnej zimnej popraw- 


powró 5 

ności, przeciwnie, pogorszyły się, i to, zdaje 

się, na dlugo". : ? 

i is. 
(D. e. n), 


Dziś: Placyda M. 
Jutro: Brusona W. 


awe 


Wachód słońca o godz. 6 m. 07. 
Zachód o godz. 5 m. 27. 
| Rocznice. | | 

Dnia K y, 1458. Urodził się św.. Kazimierz, drugi 
syn króla Kazimierza Jagielloń- 
czyka. . 
Zaprowadzenie kalendarza grego- 
ryańskiego w Polsce. - 
1763. Zmarł w Dreźnie król August III. 


Rada Miejska. 
Na onegdajszem “posiedzeniu Rady miej- 
skiej rozpatrzono następujące sprawy: 


Po odezytaniu i przyjęciu polskiego spra- 
„wozdania z poprzedniego posiedzenia przy- 


1582. 


kJ 


» 


stąpiono do przyjęcia sprawozdania 7a rok. 
(1915/16, przyczem wywiązała się ożywiona dy- 
_skusya. P. Triebe proponuje, aby spra- 


wozdania nie odczytywać, a uprzednio roze- 
słać je członkom Rady do domu. Nadbur- 
mistrz Schoppen oświadcza, że spośób ten 
praktykowany jest ogólnie w Niemczech. ` 

P. Pinkus uważa, że sprawozdanie to 
winno być wydrukowane i nietylko rozdane 
członkom Rady, ale również podane do pu- 
plicznej wiadomości, gdyż jest to dokument 
dla przyszłości. Ludność powinna mieć do- 
- kładny obraz z działalności magistratu. Po- 
stanowiono materyal sprawozdania wydruko- 
wać. i i 

Nad punktem trzecim porządku dzienne- 
go: „Wybór członka Delegacyi budowlanej“ 
wywiązuje się również dyskusya. P. Sza- 
niawski proponuje aby z powodu nadcho- 
dzących ogólnych wyborów, zrezygnować z te- 
go wyboru i punkt ten wykreślić . Przy głoso- 
"waniu 16 członków jest za wyborem, 16 — 
przeciw. Wobec tego przewodniczący p. 
Triebe decyduje aby wybór się odbył. 
Pauza 10-minutowa służy do omówienia spra- 


wy, poczem wystawione zostają kandydatury 


pp: Schwaikerta i Brukalskiego. 


Przy głosowaniu kartkami każdy z kandyda- 


tów otrzymuje 16 głosów. Wobec tego odio- 
łono decyzyę do końca zebrania. LĄ 

Następnie przyznano dodatkowo 56718 
marek na szczepienie ospy ludności, 100,000 
marek na potrzeby kwaterowania wojska i la- 
'zaretów wojskowych i 32000 marek dodatko- 
wo na roboty przy sklepieniu nad rzeką ŁÓód- 
ką. “i $r Fe 

Rada przystępuje do zatwierdzenia fun- 
„duszu na urządzenie polskiego seminaryum 
` mauczycielskiego. . pp.: Hirszberg, Pin- 
ikusi Dr. Rabinowicz zwracają uwagę 
'ma to, że ważnym jest wyjaśnienie kwestyi u- 
‘działu żydowskich nauczycieli, wykładających 
ipo polsku, w pracy tego seminaryum. ` 
; Na zapytanie p. Pinkusa odpowiada nad- 
«burmistrz, że ze względów finansowych,- nor- 
„malnie praktykuje się udział całego kraju w 
'atrzymaniu tak ważnego instytutu. Uporząd- 
ikowanie więc tej kwestyi należy uważać za 
tymczasowe. P. Eichler oświadcza, że człon- 
kowie Niemcy chętnie pozycyę tą zatwierdzą; 
jednocześnie jednak liczą oni, że w razie: po- 
trzeby i niemieckie seminaryum otrzyma po- 
parcie miasta. Żądany fundusz zostaje jedno- 
głośnie przyjęty. 

Na wniosek depuiacyi budowlanej, po wy- 
jaśnieniach p. Ranckego, zatwierdza Rada 
76400 marek na zakup kamieni chodnikowych 
i wybudowanie kolejki polowej do ich przy- 
wiezienia. í 

Wreszcie rada postanawia powiększyć de- 
putącyę budowlaną o jednego członka ż po- 
śród obywatelstwa i wybiera wobec tego pp.: 
Schweikerta i Brukalskiego. P. Triebe wy- 
jaśjria stan nowej 10-cio milionowej pożyczki 
miejskiej. Dotychczas obywatelstwo łódzkie 


złożyło gwarancye na przeszło 8 milionów 


_ marek. . 
Nadburmistrz Schoppen prosi członków 
„rady aby wpłynęli na obywateli w. sensie 
spelnienia swego obowiązku, gdyż w przeciw- 


nym razie grozi miastu brak środków żywno- . 
ści. Termin składania gwarancyi przedłużó- 


no do przyszłego wtorku, 
- łudnie. . NE 

Zanim przystąpi Rada do omawiania 
wniosku D-ra Słerlinga i towarzyszy, daje p. 


godziny 12-ej w po- 


Triebe następuje wyjaśnienie: RE 

i Dnia 12 września złożono w kancełaryi 
wniosek z dn. 9 września przez 13 radnych, 
żądający zwołania posiedzenia rady na dzień 
14 września, przyczem dołączony był porządek 
dzienny. Z powodu choroby. zastępcy prze- 
wodniczącego .i krótkiego, dwudniowego: ter- 
minu, nie było możliwem wykonanie „tego 
wniosku. | ż 

` Pomijając to, ustanowienie terminu i po 
_. rządku dziennego na każde posiedzenie rady 
miejskiej, czy zwyczajne czy, nadzwyczajne, 

podług $ 11 jest wyłączną, prerogatywą prze 
kors i z tego nie może on zreżygno- 
wać. - Re 


i Władysław. 


- Dalej p. Triebe zaznacza, że Rada miej- 
ska, na zasadzie § 6, ograniczającego jej *kem- 
petencye, mogłaby się zajmować tylko. pun- 
"ktami: 5, 6, 7 19. złożonegą wniosku. Inne 
kwestye nie mogą być, podług przepisów wła: 
dzy nadzorczej, W obecnym czasie wojennym. 
dyskutowane na posiedzeniach Rady. miej- 
skiej i wogóle wszelka krytyka postanowień 
i zarządzeń władz okupacyjnych jest. wyklu- 
„czona. To jednak.nie wyklucza możliwości, 
aby panowie radni poza posiedzeniami nara- 
dzali się nad pożądanemi urządzeniami, któ- 
re nawet poza ich kompetencyę wychodzą. 
Wszelkie decyzye w tym względzie należy 
składać ustnie, czy piśmiennie, w sekretarya- 
cie Rady, a prezydyum będzie uważało zawsze 
za swój obowiązek popierać w magistracie i 
u władz wspomniane wnioski, > > l 

- W dalszym ciągu p. Triebe zaznacza, że 
przewodniczący nie ograniczał nigdy udziału 


na posiedzenia, jeśli tylko miejsce. 
„jest otwarty dla każdego. E 
„Proszę panów wnioskodawców .0. zado- 
wolenie się powyższem wyjaśnieniem.. Oczy- 
wiście droga zażalenia u władzy: nadzorczej 
stoi panom w każdym wypadku otworem“ — 
kończy p. Triebe. i ; 
% 
w sprawie. zaopałrzenia miasta w węgiel i 
ziemniaki, przyczem p. Hoffman udziela ob- 
szernych informacyj. = > : 


Feljetonik. 
t © główną wygranę. 

Fortuna znowu żakpiła z Łodzi. Główna wy- 
grana Rady Opiekuńczej przypadła Warszawie, co 
jest wielką niesprawiedliwością, bo wszyscy tutej- 
si posiadacze losów byli pewni, że padnie ona w 
Łodzi. Jest to tem boleśniejsze, że od dłuższego już 
czasu wszystkie główne wygrane padają po za Ło- 
dzią: węgierska w Budapeszcie, pruska w- Berli- 


w Hamburgu. To też zupełnie słusznie znękana 
dusza łódzka zadaje sobie tragiczne pytanie: 
| — (o jest?! Co jest? t. ; 
"Wczoraj obradowaliśmy na ten temat przed 
wejściem do kinematografu. Kon, który jest posia- 
daczem dwóch piątek z jednym numerem, był szcże- 
gólnie wzburzony. Jest on zdania, że źle kołem krę- 
cono: Wogóle w Warszawie kręcić nie umieją. Przy 
takiej manipulacyi potrzebny jest łodzianin. 
— Co to za krętactwuo bez łodzianina — 
dziwi się Kon. I słusznie. . 
Pocieszaliśmy go, że w kole znajduje się je- 
szcze druga wygrana, to jednak Kona nie uspo- 
koiło, przeciwnie, rozdrażnił się jeszcze bardziej. 
_ — Nie potrzebuję drugiej wygranej — wołał— 


li wysyłam mój los żonie, któta się leczy w War- 

szawie. Niech Warszawa wygra! Ja- nie jestem 

łapczywy. zee OLE 
Chociaż sami strapieni, współczuliśmy mu bar- 


loteryi, ma serce czułe i snadniej rozumie gorycz 


podobnie zawiedzionego, a równie nieszczęśliwego: * 


Zato ten, co wygra, ma. serce twarde i nie go nie 
obchodzi. Taki nawet gotów twierdzić, że ciągnie- 
nie było sprawiedliwe... " - RE 
Ale takich dziś w Łodzi niema. ' 
Banzaj. 


gp on A 2 
Xronika łódzka. 
Komisya "szacunkowa. l 
Prezydyum policyi w Łodzi zatwierdziło 
komisye szacunkowe miejskie dla regestro- 


wania strat poniesionych wskutek wojny 
przez miasta, handel i' rzemiosła w Łasku, 


' Aleksandrowie, Zgierzu, Pabianicach i w To- 
 maszowie. zi a. | 


W Łaskm komisyę stanowią ppi: Bana- 
szewški Leon, Byliński Bonifacy, Sosnowski 
Walenty, Kawecki Władysław, - Gruszczyński 


"W Aleksandrowie: pp. Lebelt Adam, 


Greilich Adolf, Namysłowski Aloizy. . | 


W Zgierzu: pp. Długoszewski Stanisław, 
Gerlicz Oskar, Hoffman Edward, Hoffmann 
Roman, Hordliczka Ignacy, Lorentz Aleksan- 
der, Markowicz Wincenty, Pogorzelski Stefan, 


Słaboszewicz Józef, Podciechowski Stanisław. 


__W Pabianicach: pp.Mayer Karol, Loren- 
towicz Franciszek, Budziński Rudolf, Ebenryt- 
ter Jan, Hans Edward, Wlazłowicz Hieronim, 
Krusche G. A., Altenberger Paweł. -- 

W. Tomaszowie: pp. Gruszczyński Stani- 
sław, Kozikowski Aleksander, Miller Euge- 
niusz, Bornstein Emanuel, Kacperkiewicz Jó- 

Z Tow. kredytowego m. Łodzi. 

Na ostatniem posiedzeniu . połączonych 


władz Tow., odbytem w dniu 2-b. m. uchwa-. 
lono, poczynając od. 15 listopada r. b., przy- 


stąpić do dołączania nowych arkuszy kupono- 
„wych do 436%. listów zastawnych seryi VI. : 


. Nowe arkusze obejmować będą kupony, 
poczynając od majowego 1917 do listopadowe- 
gc 1926 roku włącznie. Dołączanie uskutecz- 
'niane będzie w Kasie Tow. w godzinach bju- 
rowych. Dla dołączenia nowych -arkuszy ku- 
pononych niezbędnem jest złożenie oryginal- 


nych listów zastawnych © 


GODZINA 


publiczności w posiedzeniach Rady; dostęp 
pozwala, : 


Przy końcu następuje dłuższa dyskusya - 


nie, saska w jakimś tam Dreźnie, a hamburska aż 


niech ją sobie też Warszawa zabierze. W tej chwi- - 


dzo. Człowiek, który nie wygral głównego losu na. 


P 


łu osób interesowanych.- |< 4 . 


mae 


Wśród obywatelstwa rózpowszechnióne 


kę dziesięciomilionówa, będą później zniewa- 
lani pod postacią pożyczki przymusowej do 


my gwarancyjnej. Jest to najzupełniej błędne. 
Należy się raczej z tem liczyć, że opieszali ży- 
ranci będą zmúszani do zapłacenia sumy gwa- 
rancyjnej w całkowitym rozmiarze. 


Komitet sprzedaży taniego obuwia. 


jako funduszu na potrzeby Komitetu. Człon- 


I kowie Komitetu pp.: dyr: Weissfeld, Czamań- 


| 


„ wiązania. 


skiego, Staszewskiego, Przybylskiego: i Boneckie- 


nowiła przystąpić do 
: schronisk dla dzieci, szczególnie dla sierot po 
opieki. 


- ..Zapowiedzianą na dziś „Salome“ wraz z „Han- 


~. Dziś.o godz. 734 wiecz. „Młody las* Hertza. 


sceny — osnucie całej sztuki na uczuciu zemsty za 


sprawia, iż biadań tych jak na współczesne nerwy 
jest prawie aż za wiele. Tem trudniejszem staje 
się zadanie wykonawców, które wymaga wielkiego. 
talentu i smaku. Na pochwałę z iego względu za: | 
sługuje wykonawczyni roli tytułowej, pani: Häri 

wig- Wassermann, której zasługą było wielkie po- I. 


ski i Zielke upoważnieni zostali do wynaję- 
cia lokalu. Lokal odpowiedni znaleziono ` w. 
domu Nr. 6 przy ml. Zielonej. +. 7 
Karty na wwóz kartofli. 

Kom. rozdziału chleba i mąki już rozpo- 
czął wydawać karty na wwóz kartofli. W. przy- 
szłym tygodniu karty będą wydawać wszystkie 
ueząstki Komitetu. ; 


| Z Tów. lekarskiego. 

.. Wczoraj wieczorem na posiedzeniu Tow. 
lekarskiego dr. Heryng demónstrował przy- 
rządy swojego pomysłu, służące do homogeni- 
zacyi mleka. Przyrządy te ułatwiają trawie- 


"nie mleka. Wynalazek d-ra -Herynga opar- 


ty jest na zasadach naukowych, na których 
przedtem już oparł swoje przyrządy inhala- 


cyjne, stosowane dziś we wszystkich leczni-. 


cach i kurortach, przeznaczonych dla cierpią- 

eych na choroby gardła. > 6 

Wykłady literatury polskiej i bistoryi nowo- 
żytnej. ąz 


W. dniu 11 października r. b. rozpoczną się na 


Kursach handlowych przy Stow. wz. pomi. prac, 
handi. m. Łodzi wykłady literatury polskiej XIX 
stulecia. Wykłady będą wygłaszane w Środy i piąt- 
Ki, o godz. 8 wiecz., przez prof. Bronisława Knoihe- 
go i historyi XIX stulecia, ze specyalnem uwzględ- 
nieniem historyi Polski tego okresu. Wykłady od- 
bywać się będą w.środy i piątki od godz.'7—8 
wiecz. Wykładająca —. pani Janina Strzelecka. 


- Wszelkich informacyi udziela i zapisy. przyjmuje 


kancelaąrya Kursów, ..Dzielna 50a, 
godz. 5—7. wieczorem.. 


codziennie od 


Schroniska dla dzieci robotników. | 
Rada związ. i Stow. robotniczych. posta- 


robotnikąch, które pozostały - bez 
Pierwsze schronisko będzie w tych dniach 
otwarte. | sh ŻW: | 


Osobiste. 


|. Zamieszkała na stałe w naszem mieście p. 
'"Marschak- Pinetti,- abitiryentka petersburskiego 


konserwatoryiim, uczenica prof. Esipowej i Ławro- 
wa. Pani M.-P. udzielać będzie lekcyj gry na for- 
tepianie. Ę i o. : . 


mai 


Z cechu czeladzi pończoszniczej. 


WZ przyszłą niedzielę, o godz. 2 po południu, 
w lokalu własnym -przy. ul. Mikołajewskiej nr. 79, 


odbędzie się. zgromadzenie, członków cechu ezela- 
dzi pończośzniczej. - i 


Łódzka Orkiestra Symfoniczna. 
„.. H-gi koncert symfoniczny Ł. O. S. pod. dyr. 
Bronisława Szulca i ze współudziałem  koncert- 
mistrza warszawskiej Filharmonii p. Hołemana, 
odbędzie się w poniedziałek. dnia 9 października 
w. sali koncertowej: Vogla. P. Holcman odegra z 
tow. orkiestry. koncert Saini- Saens'a i kilka mniej- 
szych utworów z tow. fortepianu. Dyr. Szule, ule- 


gając licznym życzeniom melomanów, wystawia IV 


symfonię Beethovena. R 
Bilety, oraz abonamenty są do nabycia w Biu- 
e koncertowem Friedberga i Koca, Piotrkowska 


Teatr Polski (Cegielniana £3). 


dlarzem słońca" odłożyła dyrekcya do soboty. 
Zmiana ta wypłynęła ze zwłoki, jaką spowodowała 
kwestya dekoracyjna, niezmiernie: trudna do roz- 

Obsada ról głównych spoczywa w rękach pp.: 
Klońskiej, Rychterówny,  Orlińskiego, Woskow- 


go.: Inscenizuje Bolesław. Le mian. 


AN teatru niemieckiego. > 


-../W ubiegłą sobotę teatr niemiecki pod. dyrek- 
"SĄ W. Wassermanna rozpoczął. drugi sezon zimo- 
wy wystäwieniem’ „Sióstr? Goethego i „Elektry“ : 


H., Hoitmannsthala. Olbrzymie ` skoncentrowanie 
akeyi — Elektra przez całą sztukę nie schodzi ze 


zamordowanie ojca: względem wiarółomnej- matki 


I 
Fi 


"Do listów zastawnych, znajdujących się na 


W sprawie pożyczki miejskiej. -. zes 


jest błędne. mniemanie, że ci żyranci, któ- 
uiszczania gotowizną tylko połowy .pełnej su-- 
We wtorek odbyło się posiedzenie Komi- 
tetu sprzedaży taniego obuwia. Przyjęto do 


wiadomości, iż magistrat przychylił się dò, 
prośby Komitetu o asygnowanie 10,000 mar., 


utworzenia szeregu“ 


przechowaniu w skarbeu Tow. nowe arkusze“. 
kuponowe dołączone zostaną bez. współudzia- -. 


Ne. 277, 


* wodzenie tego wieczoru. Prócz niej godnie wywią- 
|zały się z zadania pani Hannen w roli Kiytemne- 


stry i panna Fintdshofer — Chryżotemis. Pozostała 


¿role zostały odegrane również poprawnie z wy- 
© (jatkiem Oresta, który był nazbyt drewniany i 


| schematyczny. 


„oskarżony jest 0 samowolne 


(usunięta. - Oskarżony tlomaczy 


‘nym razie: 


8 
(nej na 80 mk. kary 


„Elektrę* poprzedziło wykonanie sympatyczne- 
go dzieła młodocianego talentu Goethego. Panr 


rzy nie podpiszą gwarancyi na drugą pożycz- | Holm za wykonanie roli Maryanny, zarzucono kw 


tami. Pp.: Berger i Wemhófer stanowią cenny 

bytek tutejszego. ensemblu. A 
Pomniki wojenne. © V 

| We wsi Wiącin w majątku Szeiblerć 

koło Koluszek, jak wiadomo podczas walk 

roku 1914 poległa większa liczba  żołnier. 

których pochowano na polu wałki. Obecr 


| mogiły te są przekopywane, a poległych grz 


bia na specyalnie urządzonych na ten < 
cmentarzach niemieckim i rosyjskim... I 
cmentarzach tych kosztem Szeiblerów wzni 
sione będą 2 pomniki, których wykonanie p 
wierzono jednemu £ tutejszych zakładć 
rzeźbiarskich.. 

Wśród wielu pomników w okolicy nasz 


| go miasta wznięsiono również pomnik na m 


gile syna kanclerza Bethmana - Holiwega 
Srocku, parafii Kościelna, między, Tuszyne: 
a Piotrkowem. |. : | 


maca 


Śmiertelne przejechanie. 


Wczoraj o godz. 5 po poł. pod tramwe 
zgierski, naładowany drzewem, -wpadł prz 
zbiegu ulie Piotrkowskiej i  Ewangeliekie 
chłopiec kilkoletni. Koła literalnie poszar 
pały biedaka, który poniósł śmierć na miej 
SEUL | . . "2 

Qiiara. 


Wyrażejae najgłębsze wyrazy współezucia Pan 
nie Emie Załmanow z powodu Śmierci kochaneg: 
ojca, składa Henryk Fuks kop. 50-na Kasę. wdór 
i sierot, przy Stowarzyszeniu pracowników handłe 
wych; Spacerowa 21. 


| 


Sędzia pokoju I rewiru, dr. König, rozpatrywał 
na wczórajszem posiedzeniu następujące sprawy, 


karne: 
Czy chciał przekupić? 

- Przed sądem staje Jan Jagieła, oskarżony, ża 
w nocy z 8 na 9 czerwca r. b. usiłował przekupić 
policyanta 5 rublami, aby jego i towarzyszy, którzy, 
przemycali do miasta mąkę, nie aresztował, Jagieła 
do-winy się nie przyznaje. W jego paszporcie leża< 
ło 5 rubli, których on jednak od policyania zażądał 
z powrotem. Co się tyczy mąki, to o przemycaniw 
nie: mogło być.mowy, gdyż miał przy sobie warki; 
ale. próżne. . RSE 


Policyant, Moryc Rosenwasser, zeznaje, że 


wspomnianego dnia zjawił się w ucząsiku jakiś 


młody człowiek i zawiadomił, że wieczorem na 
drodze do Brzezin przemycać mają mąkę. Rosen. 
wasser udał się na posterunek na krańcu miasta i 
rzeczywiście złapał oskarżonego. Miał on przy So 
bie worki od mąki, ale próżne. Świadek zażądał poe 
kazania paszportu. Wtedy oskarżony wyciągnął z 
kieszeni paszport i wręczył mu, W paszporcie był 


-bon pięciorublowy. Na pytanie sedziego, czy oskar- 


żony operował. koło paszportu przed wręczeniem go 
świadkowi, Rosenwasser odpowiada, że paszport 
otrzymał natuchmiast po zażądańiu. Wobec tego sądi 
nie dopatruje się chęci przekupienia policyanta,, 
jak również wobec próżnyćh: worków, chęci: prze« 
mycania maki i Jagiełę uniewinnia. 


Doraźny sąd nad łamistrejkiem. 


Abram Eliasz Liebeqman i Lejzor Neufeld oe 
skarżeni są o pobicie Hersza Griinberga i grożenie 
mu, że go zabiją. Powodem napadu są okoliczności 


| następujące: Obydwaj oskarżeni pracowali u intro< 


ligatora Salzberga. Pewnego dnia wybuchnął w in- 
troligatorni strejk. Wszyscy robotnicy porzucili prae 
cę. Wtedy Grünberg wziął robotę do wykończenia 
w domu. Wobec tego strejkujący robotnicy zjawili 
sie u niego w mieszkaniu, pobili go i zagrozili mu, 
że jeśli nie przerwie roboty, to go zamordują. Żona 
Griinberga zeznawała. na śledztwie, że sama wł- 
działa, jak oskarżeni bili jej męża. Tymczasem na 
rozprawie sam pobity oświadcza, że bili go wtedy, 
kiedy żona jego poszła po policyę, Groźby zamordo- 
wania powtarzali strejkujący, lecz czy akurat oskar-= 
żeni (bo w mieszkaniu jego było więcej osób) tego - 


„powiedzieć nie może. 


-Sad zwalnia oskarżonych z zarzutu grożenia 


zabójstwem, ale za pobicie Griinberga skazuje ich 


na 2.dni aresztu. : | 
Niezameldowanie składu. 


Oskarżone jest „Akt. Tow. L. Geyer" o nieza: 
meldowanie w terminie swego warszawskiego skła- 
du bawełnianych towarów, zawierającego 49,000 
metrów flaneli. „Przedstawiciel Towarzystwa, p: 
Geyer, oświadcza, że nie meldował skladu war: 
szawskiego, gdyż czekał aż ogłoszą obowiązkowe: 
meldowanie w Łodzi. Wtedy miał zamiar podać 
skład tutejszy i warszawski razem. Sąd daje wiarę 


jego wywodom i firmę uniewinnia. f 
Q usunięcie kartki połieyjnej.. 

. SBdzia pokoju VI rewiru rozpatrywał między 
inemi następującą sprawę karną: PE 

` Pachciarz, Abram Freudenreich, Północna 12, - 
zdjęcie-z: nad bramy 
kartki sanitarno-policyjnej. W. stajni oskarżonego 
zachorowały krowy. Dr. Wieman, po zbadaniu ich 
stanu zdrowotnego, kazał wywiesić na bramie i na 
stajni kartkę, która oznajmia, że wstęp osobom obe; 
cym do domu i do stajni jest, „z powodu zakaźnej 
„choroby „bydła, wzbroniony. Kartkę wywiesiła poli 
cya 14 maja. 29 maja doktór na kontroli zbadał, że” 
krowy jeszcze nie wyzdrowiały, a kartka jest już 

się, że nie miałby 

żadnej korzyści z usunięcia tej kartki. Stróż powie- 
dział mu, że. kartkę zdjął pólicyani. | OE 

-Dr Wieman wyjasnia, że oskarżony prawdo: 
podobnie zdjął kartkę umyślnie, gdyż w przeciw". 
| nikiby u niego mleka nie. kupował, €0. 
mogło go narazić na „znaczne „straty... ai F: 

= Sad- nie daje: wiary. zeznaniom oskarżonego Ra 
kazuje go za samowolne usunięcie kartki policy-. 

| na 80 lub 10 dni więzienia. Si 


ę WARSZAWA. 
- Kronika warszawska, |” 


Kiedyiy dod dodatkowe. 


"Na posiedzeniu magistratu w. dniu wczo- 
rajszym rozwinęła się dalszą. dyskusya w 
- przedmiocie kredytów dodatkowych. 
~ Ostatecznie uchwalońo: .- 

1. Dla komisyi przedmieść rubli 37,445, a 

- mianowicie: z powodu podrożenia obiadów 
28,445 rb., na odzież i obuwie dla biednych 

< dzieci 10,000 rb. jednorazowo i na zaplace- 
mie pensyi od sierpnia 8-iu adyunkiom okrę- 
gów podmiejskich 4,000 rb. . 

2. Dla komisyi robót. publicznych 23,000 
rb. na zakup kolejki. 

3. Uznając potrzebę dodania opiekunom 
okręgowym pomocy kancelaryjnej uchwalono 
wydatek na ten cel w stosunku 60 rubli mie- 
Sięcznie na jednego pracownika, odnieść na 


rachunek ogólny budżetu sekeyi rozdawnictwa 


-4 zastrzeżeniem, dby zaangażowana przez o0- 
miekunów pomoc była płatna dziennie i zwał- 


miana za 2-tygodniowem wymówieniem i aby 
decyzya co do rozdawnictwa pozostała w rę-- 


kach obywateli. 
A Dodatkowego kredytu dla Sekcyi ży- 


wienia dzieci nie przyznano, zalecając wpro» 


wadzenie zasadniczych reform w systemie | 
wydawania dzieciom pożywienia. i 
5. Sękcyi tanich mieszkań, przyznano kre- 

äyt w wysokości -17,000 rubli na pokrycie 

_ „przekroczenia wydatków budżetowych do i 
„października r. b. - 

=, 76. Dodatkowego kredytu koinisyi niesie- 
nia pomocy żydom.. — ofiarom wojny —. <nie 
"przyznano. 

SEIKO Towarzystwu. pomocy ubogimi R.osya- 
„ROM. przyznano jednorazowo 5,000.-rb. 


-B. Co do kredytu dodatkowego dla Sekegi ; 


mecen ens. 


-rozdawnietwa, zaprojektowano asygnować su- 


mę 207;423 rb., a mianowicie: na pokrycie 


„przekroczeń budżetowych za: obiady w tanich. 
"kuchniach do lipca r. b. 52,428 rb. i z powo- 


"du podniesienia. od. sierpnia kosztu obiadów. 
dla 15 okręgów, Mokotowa i Siele do dnia 1 
(listopada 380,000 rb... z odliczeniem jednak 
wyznaczonego poprzednio w budżecie dódat- 
owa 175,000 „rubli: : Wreszcie - uchwalono 


zawiadomić s. T. K. is. Rozdaw. o konieczno- ; 
ści zmniejszenia kosztu obiadów od dn. 1 H. 


stopada r. b. 


a Kom. do spraw secin Li ochrony 
Komisya . do. spraw | niżu i >: 


chrcny prasy odbyła 2 posiedzenia pod prze» |. 
wodnictwem ławnika magistratu p. Gustawa 


Simona. 


Na zastępcę przewodniczącego wybiano - 


` radnego. p. Eugeniusza Śmiarowskiego, a na 
sekretarza radnego p. St. Nowodworskiego. - 


Pierwsze posiedzenie było poświęcone. 
dla. 


pracowników: miejskich. Sprawa ta. znalazła’. 
wyraz we wniosku przedstawionym. 


prawie wyłącznie sprawie drożyźnianej 


swój 
przez magistrat Radzie miejskiej na posiędze- 


PO Bos £ 2 


zalegalizowano Stow. spożywcze członków i. 
pracowników Sekcyi pomocy (?) magistratu. 


- Posiedzenia Komisyi budżetowej. 
(W. dniu wczorajszym odbyło się o godz. 
1 8% wiecz.. pierwsże posiedzenie komisyi bud- 


„Łełowwej w sprawie budżetu na 1917 rok. 


Z Wydziału dobroczynności R. G. 0. 
(o) Działalność wydziału dobroczynności 
R. G. O: w m. sierpniu r. b. niczem się nie 


"różniła pod względem zakresu, formy i chara- 
"kteru od. działalności w okresach poprzed- 


"nich. Zaznaczyć tylko należy, iż wydział ma- 


niu z dn. 28 z. m, „Żądany kredyt w:sumię . 


150,000 rb. uchwalono. Komisya na najbliż- 
szem posiedzeniu zajmie się ustaleniem spo- 


sobu powołania przedstawicieli pracowników $ 
„m rozdziału . 


miejskich do specyalnej 
zapomogi. 


Oprócz spr rawy powyższej porządek dzien- 


ny „przewiduje, rozpatrzenie sprawy utworze- 
nia DYREKTYWY: pracowników miej jskich.. 


0 nazwy ule.. 


Prezydyum. Policyi na destało do magi- 


stratu wyjaśnienie, że wszelkie zmiany ulic 


muszą podlegać zatwierdzeniu 8 


Policyi. 


Procent sd zaległych podatków. 


Na posiedzeniu wczorajszem magistrat z za- 
twierdził wniosek o pobieraniu 1% od 100 ru- 
bli miesięcznie od zaległych O: po 
 ząwszy od 1 Utopia. r. b. 


-Obligacye.” 


Zatwierdzona wniosek Sekcyi. finansowej ; 


6 wypuszczeniu obligów po 50 rubli przy no- 
Wej 3% % pożyczee miejskiej, 


Nowe O 


- Zatwierdzóno na wniosek- komisy: do 
spraw przemysłu i ochrony prac ustawę ko- 
 operatywy spożywczej pracowników inspekcyi 
sieci dróg wodociągowych i kanałów, oraz sta- 
a: pomp Śanałowych w Warszawie. Również. 


. móg na sumę. 2806. rb.). 


jac na uwadze 'wyczerpywanie się źródeł fi- 


nansowych Rady, w działalności swej stoso- 
wał-możliwe środki oszczędności. 

Sekcya schronisk "prowadziła w okresie. 
sprawozdawczym dwa schroniska: jedho na 
Pradze przy ul. Wołowej Nr. 84 i drugie w 


Falenicy, które postanowiono zwinąć. Ogól- + 


ny koszi utrzymania schroniska na Pradze wy- 
nosił 5885 rb. 1 kop., koszt dzienny utrzyma- 
nia i pensyonarza — 86 kop. W. schronisku w 
Falenicy przebywało w sierpniu 200 osób, o- 
gólny koszt utrzymania schroniska wyniósł 
5160 rb. 96 kop., koszt utrzymania SERNEY 
1 pensyonarze — 69 .kop. ; 

Sekcya zapomóg i pożyczek udzieliła W 


' okresie. sprówózdawczym 307 . zasiłków pie- 


niężnych na ogólną sumę 7569 rb. (w tej liez 
bie 171 pożyczek na sumę 4763 rb., 136 zapo- 
Sekcya rozdawnie- 
twa wydała w. okresie sprawozdawczym: in- 
stytucyam dobroczynnym 6845 sztuk odzieży i 
bielizny, oraz 636 naczyń gospodarskich w ce- 
lach rozdawnictwa biednej ludności. Obiadów 
wydano +2938, kefiru 170 porcyj, : mleka 1270 
porcyj.. 
Sókcya instytucyi E E sh 
wypłaciła w sierpniu subsydya następującym 
„instytucyom: Warszawskiemu . Kółku ziemia- 
nek na schronisko dla dzieci przy ul. Zielnej 
Nr. 26 i Siennej Nr. 15 — rb. 1200. — (dzieci 
“w schronisku było 90 do 100). Warszawskie- 
„mu Kółku ziemianek na ognisko domowe dla 


panien z inteligencyi z prowincyi — rb. 860.— - 


(Zakład utrzymywał 30 -osób, gospodynię i 
służącą, w obecnej chwili pensyonarki wysła- 
no do zakładu na Bródnie). — Na szkołę dla 
dziewcząt wiejskich — rb. 360. — (Zakład u- 
trzymywał 38 dziew., neuczycielkę i gospody- 
nie). — Na schronisko dla starców przy ul. 


Krochmalnej Nr. 32 — rb. 1200. — Na schro- ; 


E AY 


nisko dla biednych szwaczek — rb. 150. — Na 
Zaklad św. Ludwika — 


rb. 150. — (Zakład O» 
piekował się 860 dziećmi, w tem z prowine, 
18). — Na dom pracy dla óżiewcząt w Czer 
niakowie — rb. 200 (stałych dzieci 50 i przy- 
chodnich 80). Na zakłąd „Posiłek dla chłop 
ców ulicy“ rb. 208, (ilość śniadań i kolacyj o- 
koło 1600 miesięcznie). Na zakład św. Zofii 
— rb. 100. Na kasę dla literatów — rb. 500. 
Na zakład Przystań — rb. 250 (dziewcząt od 
50—60). Na ochronę Nr. 7 i 8 — rb. 380. Na 
dom wychowawczy dla dzieci ińieligenezi. — 
125 rb. (dzieci 46, w tem z prowinevi 17). Na 
zakłąd „Rodzina Maryi“ — rb. 300 (dzieci 
bezdomnych z prowincyi 47). Dla sekcyi po- 
PRS dla inteligeneyi - — rb. 3000. 


Zjazd prezesów Rad powiatowych. 

(o) Dnia 2b. m. w siedzibie Rady gió- 
wnej odbył się zjazd. prezesów Rad powia- 
towych i okręgowych. Przewodniczył prezes 
Rady głównej St. Dzierzbicki. Porządek dzien- 
ny zjazdu obejmował następujące punkty: 
organizacya prownicyi — rełerował p. A. OL 
szewski, finanse R. G. O. — referował W. hr. 
Rostworowski, stan opieki nad dziećmi i mło- 
dzieżą — p. J. Troetzer. Po przerwie obia- 
dowej porządek dzienny wypeiniły komuni- 
katy zarządu R. G. 0, sprawa aprowizacyi 
kraju, regestracya strat wojennych, odbudo- 
wa kraju oraz wolne wnioski i inierpelacye. 

Główną treścią obrad zjazdu było zasta: 


„nowienie się nad wynalezieniem źródeł finan- 


sowych, które źapewniłyby zarówno Radzie 
głównej, jak i Radom prowineyonalnym moż- 
ność kontynuowania akeyi ratowniczej w kra- . 
ju. 

W powyższej sprawie zjazd powziął nastę- 

- pującą rezolucyę: 

Mając na . uwadze wyczerpywanie się 
środków Rady głównej opiekuńczej zebra: 
nie wypowiada się w tym kierunku, aby je 
dy powiatowe dążyły do wyszukania miejsco- 
wych źródeł, na którychby. dochody swe 0- 
pierać mogły. Jako główne źródło dochodów 
uważać należy lokalne kwesty, urzadzane w 
naturze. i zwrot pożyczek b. centralnego kor 
miietu obywatelskiego. 

Co dotyczy loteryj pieniężnych, oraz kwest 
w gotówce, to mając na uwadze, iż powodze- 
nie w "iym względzie może być zapewniera 
jedynie przez organizowanie przedsięwzięcia 
na terenie całego kraju, wymaga bowiem prae 
przygotowawczych i organizacyjnych, ną kió- 
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opera w 3-ch aktach Felicjana E 
slowa H. Zbierzchowskiego i F. Szopskiego, 
podług ballady: Mickiewicza. 


sg AR, 


Na tle staropolskiego dworku, otoczonego | 
wstrokołem i upiększonego tajemniczym cie- 


niem rozłożystych drzew, w potokach wiosen- 
mego słońca odzywa się śpiew Sieroty płowo- -j 


włosej o spływającej na świat wiosenee, o 
kwiatuszkach, lecących z drzewa, . melodya, 
miewyszukana, ale pogodna w nastroju, har- 
monizowana bardzo zręcznie i oryginalnie, z 

interesującą modulacyą w drugiej części do 
tonaeyi o ten niższej. Myśli chłopczyny nie są 
jednak tak pogodne, jak owa wiosenna chwi- 
la — coś kołacze się w młodej główce. Kilka 
dysonansowych przejść, i w orkiestrze słyszeć 
się dają szerokie, pełne tragicznej grozy tony, 
a chłopczyna skarży się, że we śnie staje mu 
przed oczyma blada postać tatusia, który po- 


szedł na wojenkę i nie wraca. To jasne liczko - 
rodzica wyciska łzy z oczu sięsknionego dzie- ` 


cięcia i wywołuje smutne przeczucia, których 
nie może rezproszyć rozkołysany a ni pta- 
szat śpiew. 


Liryczne wynurzenia Sieroty, utrzymane I 


| 
| 
| 


w nieskomplikowanym, pozbawionym wszel- 
kiej trywialności tonie, należa do najpiękniej 
szych usiępów partycyi. -Wskazują one, że tä- 
lent Szopskiego najswobodniej obraca się w 
formie pieśniowej. Rysunek melodyjny i zwro-. 
ty harmoniczne płyną w niej z niewyszukaną 
naturalnością, pełną prosioty, a przytem duże- 
go wdzięku i poezji, a harmonie odtwarzają: 
„wiernie nastrój, jaki płynie z tekstu. 
Dysonansowy zgrzyt - przerywa - „zadumę, 
„w jaką wpadłą Sierota pod wplywem budza- 
„cej się wiosny i wspomnień 0 przykry ch 


snach: to Pani — matka wchodzi, energiczna, 


że 


æ- silnej woli niewiasta. Doszły ja wieści 
a LE. yoja > 


przybywają do dworu: bracia jej męża w po- 


wrocie z wojny, więc wydaje rozkazy, by wieś 
«ała zebrała się na powitanie goś b śpiewem 


i wesołością. W dłuższym monologu. wypowia- 
da Pani to, co stanowi jej tajemnicę, a jest 
węzłem dramatu. Poślubiona wbrew woli star- 


cowi o bladych licach, nie mogła poddać się 
twardej dłoni mężowskiej. Gdy wrócił mąż z 


wojny, dokonała tego, co w duszy sobie upla- 


| nowała. Wyszedłszy z mężem w ciemny bór, 


zbrodniczą ręką utopiła nóż w piersiach znie- 
 nawidzonego męża. 


 „Zabiwszy, grzebie w gaju 

Na łączee, przy ruczaju 

Grób leliją zasiewa. 
~- Zasiewająe, tak śpiewa: 

Rośnij kwiecie wysoko, a 

Jak Pan leży głęboko..." 

Motyw zbrodni odmiennie przedstawili 

autorowie libretia, aniżeli ao io Mickie- 
wież. "Tutaj 


„nie mogła znieść brzemienia 
twardej, mężowskiej dłoni! — 
Lat parę wiodłf życie ~ 
w ucisku i pokorze, 

musiała dzielić biedna 
ohydne starea Ioże!“ 


 Natonitast w. Miekiewiezow skiej balladzie 
„Mąż z z królem Bolesławem: 
© Poszedi na Kijowiany. 
Laio za latem bieży; 
„Niemasz go z pobojowiska, 
*. Ja młodą śród młodzieży, 
„A droga enoty ślizka! >- 
„Nie dochowalłam. wiary...” 
„Więc w operze przymus moralny i wstręt 
iizyczny doprowadził Pania do zbrodni, pod- 
czas gdy w oryginale zdrada małżeńska i 0- 


‘Dawa przed karą, jaxa ją za to mogła. spoit- 


kaé,- była pobudka czynu.. Nie jest jasnem, 
dlaczego autorowie odstąpili. 
Mi ckiewi iezą i stworzyli wia 
szy rowój dramatu nie usprawiedliw sia. Z 
psęchólogicznego punktu widzenia na jedno 
wychodzi, czy zbrodnia ta popelmioną została 
z tego, lub owego powodu. 
niejszem wydaje: 


SA 


sig założenie Mickiewicza, 


ze Wzgłędu na to, że o rękę ow dowiałej bra- 


towej toczą: spór bracia jej męża, a więc it 


| 
| 
| 
| 
| 
i 
| 
| 
| 


od koncepeyi 


‘Natomiast logiez- 


| 


, strony twórczości Szopskiego. 


„dzie w.wieku mniej więcej zbliżonym do nie- 


go. Trudno wyobrazić sobie, by obydwaj bra- 
cia „starta', pozostając tak długo w bezżen- 
nym stanie, dopiero do bratowej zapałali nie- 
pohamowaną potrzebą małżeństwa. - 
też prawdopodobne, by Pani, po. smutnych 
doświadczeniach ze „starcem“ decydowała 


„się na więzy z człowiekiem, chociażby o kilka 
Jat młodszym, ale również nie pićrwszej mło- 
"dości. Raczej przypuścić można, że odrzuci- 


laby takie. zaloty i szukała szczęścia, od- 


„powiedniejszego jej wyraźnie zarysowanemu 


temperamentowi. Byłoby zatem logiczniej i 
bez. szkody dla całokształtu dramatu, gdyby 


j autorowie byli zostawili ten sam - podkład 


zbrodni, jaki nadał jej Mickiewicz. - 
Muzyczna strona tego ustępu partycyi 
wprowadza odrazu ten pierwias stek, który sta- 
nowi charakterystyczną cechę dramatycznej 
Opiera on ją 
na upiastycznieniu nastroju psychologicznego 
w poszczególnych momeniach zwrotami har- 
monicznymi. . Unika on pod tym. względem 
naśladownictwa twórcy wlasciwego dramatu 
mizycznego Wagnera, który przez wprowadże- 
nie motywów przewodnich, daje słuchaczowi 
możność. uprzytomnienia sobie, to stanowi 
w danym momencie przedmiot myśli, czy ak- 
cyi danej postaci. Jeśli Brunhilda w „Wal 


kiryech* w tęsknej zadumie myśli o wyroku. 


` Wotana, skazującym Zygmunia na śmierć z 
* ręki Hurdinga za zbrodniczą miłość ku sin- 


: strze, wówczas 
(motyw śmierci i motyw miłości 


AEAEE M AE YTY 


w orkiestrze 
daje jasno do 
zrozumienia, że ulubienica Weiana myśli o 
jego wyroku, a nie o... grzywie swego konia, 
na którym się opiera. ` E 


odzywający się 


"Malowanie harmaniczne stanów duszy 
bez opierania go na ściśle określonych tema- 
tach; co do których znaczenia nie może być 


wąłpliwości, bo poprzedni bieg akeyi uwy- 
datait bezpośrednio ich właściwy charakter, 
stanowi dotychczas problem nierozwiązany. 
Nierozwiszał go także Szopski w swych „Li- 
Hack", Operując zaś Wy tym sysłe- 


znie 


mem. (poszczególnych miejse, gdzie nieznacz- 


nie tylko daje się słyszeć ten, lub ów motyw, 


nie można uważać za przeprowadzenie syste- 


Nie jest 


| mu motywów przewodnich) błąka się w nie 


l 


H 


i 
| 
| 
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określonych barwach i wywołuje wrażenie, 
jakgdyby kompozytor z trudem wyszukiwał 
kombinacyj akordów, które mają najwłaści- 
wiej oddać to, eo działająca osoba ma na my» 
ŝli. Przytem sposób operowania tymi akore 
dami jest monotonny, ubogi w pomysły, a 
przedewszystkiem.. fortepianowy. Głównie 
słyszy się małe sekundy, zwiększone sekundy, 
i kwarty, modulacye są zupełnie nieoczekiwa» 
ne i nieusprawiedliwione, przez co wytwarza 
się wrażenie sztuczności, a dysonanse, które 


- na fortepianie, przy jednobarwności wszystkich 


tonów tego instrumeniu, mogą obudzić wraże- 
nie grozy, w orkiestrze natomiast gubia się w 
powodzi figur, lub też wywołują wrażenie fal- 
szu. Przytem dysonanse, jak każde przejaskra- 
wienie, mogą być używane rzadko i tylko w 
momentach wysoce kulminacyjnych, st osowane 
zaś tak często i powiedzmy szczerze—bęz po- 
trzeby, jak czyni to Szopski, nużą i nie osią- 
gaja tego celu, jaki miały do spełnienia w in- 
tencyi kompozytora. Wskutek takiego trakto- 
wania dramaty yeznej strony, cały monolog mi- 
ja bez wrażenia i tylko tam, gdzie w spokoj. 
nych akordach Pani opowiada o „mogile w 
ciemnym borze“, wrażenie grozy występuje w 
całej pelni. l 

Ponurze dumania Pani przerywa głos Sie- 
roty, która spostrzegła tuman kurzu zdala na 
gościńcu i palące się w słońcu szyszaki i zbro- 
je. To rycerze jadą, bracia tatusia, zbliżają się 


-szybko — śpiew Sieroty przechodzi w rytm 


i motyw żołnierski, sam przez się bardzo cha- 
rakterystyczny, ale znowu upsirzony bez żad- 
nego motywu progresyami dysonansoremi. 
Wreszcie wydobywa się z piersi jego krzyk 
stęskniony: „Móże tatuś z nimi powrac: 
chłopczyna biegnie w stronę przybyw. 
a Pani z ironią i cynizmem powisrza £ 
mogile w ciemnym boru, tylko przy figura- 
cyach, które chromatyką swą sztuczna i wprost 
brzydką sprawiają przykre wrażenie. 

Wieżdżają na koniach rycerze | proszą a 
ścinę dla siebie. i i swych znużonych towa» 
rej Pani chętnie im udziela: 


U. 


jpt fr 
, Kior 


Z 


6. 


Go Dz LA na 


POT EA R 


re poszczególne powiaty nie mogą się zdobyć 


: o własnych siłach, te ostatnie dwa źródła dos 
chodów, to jest loteryi i kwest pieniężnych, 
należy uważać jako zródło dochodów jedynie 
Rady głównej opiekuńczej, nie zaś: poscze 
gólnych powiatów. 

Co do terminu pizyszłego EN Wyra. 
żono życzenie, aby zjazd podobny mógł być 
urządzony w pierwszych dniach grudnia r. b, 


Memoryały piekarskie. | 
(0) „Moment" donosi: „Kierownik żydow- 
skiego Związku piekarzy, p. J. Fliederbaum, 
opracował memoryał o stosunku Komisyi roz- 
działu chleba i mąki do piekarzy żydowskich 


i oddał ten memoryal radnym pp. Farbsteino- 


"wi i Truskerowi w celu przedstawienia go i 
obronienia w Radzie miejskiej. Lecz memo- 
ryał ten widocznie nie ujrzał nawet. światła 
dziennego i jakby zaginął. 

P. Fliederbaum przeto wszedł w porozu- 
mienie z chrześciańskim Związkiem piekarzy 


i razem opracowano i przedstawiono Sekcyi 


żywnościowej mowy memoryał z projektem 
reorganizowania komisyi w ten sposób, żeby 
do niej należało: 3 przedstawicieli Związku 
chrześciańskiego, 3: — żydowskiego i 3 — ma- 
gistratu. W tych dniach ma się odbyć specyal- 
na narada, na której p. Fliederbaum, otrzy- 
mawszy już zaproszenie, będzie referował i 
wyjaśniał pezodalaniony memoryal“, ma 


© ammen 


Dominikanie a Krakowa. 


(0). Z powodu 40-godzinnega nabożeństwa w- 


kościele Dominikanów, które się rezpocznie jutro— 
przybyli z Krakowa 00. Dominikanie wygłoszą ka- 


zania w piątek, sobotę i niedzielę nadchodzącą w. 


godzinach: o 11 e" południem ioð przed” wie- 
czorem. 


Administracya majątków miejskich. 


(0) Delegacya wydziału administrowania ma- 
jątkami miejskimi podzieliła wewnętrzną organiza- 
cyę wydziału na sekeye nastepujace: 1) Sekcya nie- 
ruchomości miejskich. 2) rzeźni, 8) hal i targowisk, 
4) taboru miejskiego i 6) uprawy gruntów. Muzeum 
miejskie narodowe przekazano delegacyi kultury. 


"Handel galanteryjny. 


(o) Delegacya handlowa zarządu miejskiego. 


poleciła cały handel galanteryjny z hal Mirowskich 
nieodwołalnie przenieść do przebudowanego „Go- 
ścinnego Dworu" do 1 listopada; do tego czasu ftir- 
my Gostyński i Zieliński R ne” szat- 
ki dla handlujących. 


Tramwaj na na Powistu. 


> fo) W tych dniach ukończono układanie 
toru tramwajowego na całej długości ulicy 
Dobrej. Obecnie wykończane są roboty bri- 
karskie. Zakładanie przewodników potrwa 
do końca bieżącego miesiąca, poczem w li» 
stopadzie oczekiwać Reż uruchomienia tej 
nii. 


Z = siak pięknych. 


(o) Świeże wystawy w Pałacu sztuk pięknych 
doznają w dalszym ciągu dużego powodzenia.: W o- 
statnich dniach następujące prace znalazły nabyw- 
ców: Stanisława Bagieńskiego .„£ minionej epoki", 
Feliksa Jabłczyńskiego „Ostatni książęta Mazowiec- 
cy, „Fara św. Jana“, „Stare miasto“, Gustawa 


Pillatiego „Rybaczka bretońska", Józefa Ryszkie-. 
" wieza „Ruiny chat i dworów“, Feliksa Rolińskiego ` 


„Widok Pragi z tarasu zamkowego” , Jerzego ER 
żuchowskiego „Szwołeżer*, Stanisława Ja 

„Matka. Boska Częstochowska”, Antoniego Wil. 
skiego „Muzyka Aniołów". Duże zainteresowanie 
budzi wystawa zbiorowa najnówszych prac malar- 
skich i graficznych Feliksa Jabłczyńskiego z pięk- 
nym cyklem litogralicznym „Warszawa“ na czele. 
Ostateczny termin nadsyłania prac malarskich i 
rzeźbiarskich, na konkurs „Polska“ upływa dh. 7 
b. m. t j. w nadchodzącą s sobotę, o godz. 12 w poł. 


Handel domokrażny. 


(o) Istniejące w Warszawie żydowskie 
towarzystwo pod nazwą „Stowarzyszenie bez- 
procentowych pożyczek dla handlu domowe- 
go“ zwróci:o się do władz o poczynienie dla 
członków towarzystwa różnych ulg w zakre- 
sie handlu domokrążnego, a to w celu dania 
zarobku znajdującym się bez pracy żydom. 
Sprawę przekazano milicyi miejskiej. 


mowa 


Z komisyi dla badania chleba. 
(o) Komisya badania chleba w drugim o- 


kresie swego istnienia czynną była pod prze- 
wodniectwem dra Józefa Zawadzkiego w skła- 
dzie członków następującym: dr. med. Jerzy 


Brunner, dr. chem. Wacław „Dąbrowski, magi- 
ster farmacyi Bronisław Koskowski, dr. med. 
Rupert, Ignacy Budziński, Jan Waligórski i 


Stanisław Helbich. Sekretarzował referent wy- | 


działu zdrowia publicznego, W. Opoliński. 


Komisya w dalszym ciągu brała udział w | 


' pracy nad polepszeniem i uzdrowotnieniem 


wypieku chleba w Warszawie wespół z urzę- 


dem zdrowia, opiekami saniłarnemi i komisyą 
rozdziału mąki i chleba. Szczególnie zaś komi- 
sya zajmowała się sprawą polepszenia wy.pie- 
ku w Warszawie. W tym celu komisya urzą- 
dziła przy piekarni pracownię bakteryologi- 
czną pod opieką członka komisyi, bakteryolo- 
ga, dra Jerzego Brunnera. Odid. 4 lutego: r. b. 


wszystkie piekarnie w Warszawie, otrzymuja-. 


ce mąkę z komisyi rozdziału mąki i chleba, o 

bowiązane są zaopatrywać się raz na dwa ty- 
godnie w świeży zaczyn z piekarni doświad- 
czalnej, produkowany na bakteryologieznie 
„ _, czystej hodowli drożdży i codziennie świeżo 
ARE PR 


Poldek* z p- _Tatarkiewiczem w roli iytatowej.. 


-Kraju zniszczonego wojną, 
Ludwika Fiszera podjęła wydawnictwo. „Bibliotecz- 


` Ankieta, dza do piekarzy, przez. ko : 
misyę rozdziału w sprawie pomienionego za» 
czynu, wykazała w większości zadowolenie i. 


uznanie dla zaczynu piekarni doświadczalnej, 


który według odpowiedzi piekarzy znacznie | 
poprawił wypiek chleba w Warszawie, komi 


sya wyjednała u władzy okupacyjnej specyal- 
ny naddatek mąki: pszennej, z którego piekar- 


nia -doświadczaina wypieka chleb bez domie- e 
szek surogatów tak zwany szpitalny. W pićrw= 
szym okresie na wniosek komisyi, zawieszono 
wypiek z powodów „sanitarnych. w 20: AGE 


niach, W e drogim zaś tylko w NA 


0 polłryżsecnio a. 


(o) Liczni pracownicy komisyi. rozdziału maki 
i chleba wystąpili z petycyą do zarządu miejskiego 


o przyznanie im zapomogi i o podwyższenie płacy, 
wykazując, że przy: pobieranych pensyach Wrzymać 
się nie mogą. | 


"W sklepach onkietniezye RB 
(o) - Zauważono, że spora ilość sklepów 
cukierniczych, prowadzących « sprzedaż ciast, 
pierników i cukrów, wyłacznie de domów i 


nie mających pozwoleń na spożycie na miej“ 


scu, handluje poza godzinami dozwołonemi, 
wzorując się na cukierniach f kawiarniach. 


Naczelnik Milieyi wyjaśnia, że tego rodzaju. 


sklepy cukiernicze winny być otwierane i za- 
mykane w godzinach przepisanych dla skle- 
pów kolonialnych i polecił komisarzom dopil- 


nować, by w sklepach tych nie ustawiano stos: 


fików, ana spożycie na miesa. 


< z Z sądów. 


-4 stawicza, m 167 rycinami w tekście. Str. 107. 

TL. „Murarz. Praktyczne. wiadomości dla 
„pracowników. zawodu murarskiego pióra M. Sro. 
czyńskiego, zm. 84 rycinami. Str. 75. 


Za niedostarczenie rzeczy. 


(o) Jak wiadome, według praw, cbowiązują: 
cych przed odejściem Rosyan, niedostarczenie rże- 


czy na wyznaczony przez komornika termin nie 


groziło niczem więcej, jak tylko spisaniem proto- 
kółu, oraz ewentualnie oskarżeniem o. przywłasz- 
czenie zajętych rzeczy. Gdy jednak oskarżony udo- 


wodnił, że zajęte rzeczy są w całości, żadna kara 


mu nie groziła, gdyż roztrwonienia nie: było, było 


jedynie niedostarczenie rzeczy na termin licytacyi. 


Obecnie sądy mają inną praktykę w tej materyi, i 


samo dostarczenie. rzeczy zajętych na dzień licy- | 


facyi grozi odpowiedzialnością karig według art. 
607 now. kod. krym. |. 

Świeżo właśnie sað okręgowy rozpoznawał 
sprawę jednego ze znanych w naszem mieście Prze- 
mysłowców, oskarżonego o tó, że niedostarczył na 
dzień Hcytacyi zajętych u niego towarów wartości 
1,000 rb., gdy zaś komornik przybył z licytantami, 
oświadczył, że zajęty towar dostarczy” dopiero 'za 
miesiąc. 

Aczkolwiek na śledztwie sądowem ustalono, że 
zajęte towary znajdują się w całości, sąd, wycho- 
dząc z założenia, że przez niedostarczenia towarów 


na termin dłużnik uniemożliwia odbycie licytacyi, | - 
a więc wyrządził wierzycielowi szkodę, skazał dłuż- IE 


nika na osadzenie w więzieniu na ezes 3 tygodni. 
_ Kradzież z wozu policyjnego. 
(o) W połowie września r. b., na skutek roz- 
porządzenia władzy rekwizycyjnej, policyant Józet 
Blacha odbywał rewizyę w okolicy ulicy Karolko- 


"wej, zabierając mąkę, przechowywaną wbrew roż- 


porządzeniom. Gdy wóz, na którym „znajdowała się 
odbierana mąka, zajechał w podwórze domu.nr. 30 
przy ul. Karolkowej i policyant udał się na rewi- 
zyę, z wozu skradziono pół worka: mąki pszennej. 

Zarządzone przez policyanta dochodzenie usta- 
lilo, ża mąkę skradła z wozu stróżka, Marya Rabel, 
i zaniosła ją do pustej komórki. ` . 

Wezoraj sąd skazał stróżkę na 3 mtesizęę vie 
zienia. 


PERSEEL NĄ ZZOZ EO ZZO ERS 


Teatr i muzyka. 
Teatr Rozmaitości gra do końca bieżącego ty- 
godnia komedyę Oroisseta p. t. „Jastrząb“. 


Teatr Polski gra w dalszym ciągu sztukę "To 


stoja p. t „Żywy trup“. 


Teatr Mały. Dziś premiera komedyi A, Pera 
„Redaktor Abstynencyi”. l 


Teatr Letni. Dziś i dni następnych „Synek ad- 
mirala“. 


Teatr Praski. Dziś, jutro i codziennie „Wesoly 


Z pism i ksiażek. 


| „Biblioteczka - rtemieślnicz i, 


Zbytecznem byłoby rozwodzić się nad potrzebą 
stworzenia polskiej : literatury zawodowej, -która 


"dałaby możność zasiępom rzemieślników naszych, 


a zwłaszcza młodzieży rzemieślniczej, . pogłębiania 
wiedzy praktycznej, zdobywanej `w .majstrów, . 
warsztatach, szkołach rzemieślniczych ił d: Brak 


„tego rodzaju książek, uwzględniających poszczegól- 


ne działy rzemiosł, odczuwaliśmy . dawno, Marówni 
z brakiem odnośnego słownictwa polskiego.“ Pra- 
gnąc zaradzié temu, dziś, w przededniu. odbudowy 
ruchliwa księgarnia 


ki rzemieśliiczej”. Tonya: nader: zczęśliwy, akcya 


| miea sbrygtelska. 


wW. 


-zalecamy uczniom i terminatorom . 


owalć; — „Piekarz“, — „Szklarz“, 
-„Stolarz” i È po -< 


z chwila. unormowania się” atkos zapo- 
trzebowánie: Wwykwalifikowanych: pracowników: be 
dzie: olbrzymie, „Dla tegó też dziś już ‘trzeba. po: 
myśleć. o skoordynowaniu tych zastępów. 'Wspo-. 
mniana „Biblioteczka” móże na tem polu przynieść 
nieocenione usługi i dlatego winna ona dotrzeć do: 


każdego z tych, Br rzemiosłu poświęci się "zde - 


„mierzają. 
Nie dość: jest kick zróbić zatrzask; ramę « = 
Werni it d, trzeba umieć odróżnić rodzaj mate 


ryału, z „którego. dany przedmiot się robi, trzeba 
znać jego: „wytrzymałość, trzeba. umieć zastosować 


ten hub inny przyrząd, słowem, poza zasobem” Zna. 


jomości praktycznych. pósiadać pewną sumę wia- ` 


> damości teoretycznych, którysh brakiem rzemieśl- 


nity: dotychczas „przeważnie grzeszyli, . co:-nie : sjest. 
zresztą ich Winą, lecz warunków, w który: wira- 


stali.. 


“Życie biegnie iesłychanie . A RE 
Codzienne wartości tracą swój. blask nazbyt szyb. 
ko, nazbyt szybko, by im człowiek, pragnący iść. z. 
postępem mógł stale hołdować. Co było dobre, a 
raczej co było tolerowane za czasów niewoli mo- 
skiewskiej: — dziś nie może mieć miejsea. Jeśli do 
niędawna: można bylo znieść . rzemieślnika analia- . 


"betę, o tyle dziś, siłą rzeczy zostanie on wysunię- 
ty póza nawias, gdyż wyprze go 'zdołniejszy, ruch=" 


liwszy, bardziej wykształcony. Dlatego też goraco- 
„Biblioteczkę.. 
rzemieślnicza“, która, jak słusznie sadzą wydawcy, 
winna w nich znaleźć szczerych. przyjaciół: - 


Dotychczas wyszło Z: pod. prasy pięć tomików, 


a mianowicie: 

L „Wiadomości o. PRRIRY ala pra. 
ceowników zawodu metalowego pióra: Br, Gustawi-- 
eza i E. Wyrobka, z 23 rycinami w tekście. Str. 156.. 

IL. „Ślusarz”. Praktyczne wiadomości dla. 
pracowników zawodu ślusarskiego pióra Wł. Gu- 


TY. „Ciesla“. Praktyczne wiadomości dla 


pracowników zawodu ciesielskiego pióra B. Gusta- 


wicza i M, Sroczyńskiego, z 201 rycinami. Ste. 160. 
yV. „Mala rz“. :(Pokostnik- lakiernik), pióra 


“B: Gustawicza i M. Sroczyśskiego, z 26 zycinami w 
“tekscie. Str, 102. 


Nadto pod- prasą. są dalsze. tomiki, jak: „Ko- 
— „Fryzyćr”, — 


W każdej czytelni - bibliotece  rzemieślnieżo = 
robotniczej winien znaleźć się choćby jeden kom- 


plet wymienionych powyżej książek, które wydano - 

bardzo starannie z uwzględnieniem. podstawowych 

wiadomo z Togo: z poserógólnych rzemiosł ' 
Bai i tki 


"spwy | wolski 


Pedał zakładaniu E polskich W igi 


Gazeta „Moskow. Wied." donosi, że w po- 
szczególnych guberniach rosyjskich « władze 
miejscowe odmawiają obecnie pozwolenia. na: 
otwarcie nowych szkól polskich. Jako do- 
wód takiej. decyzyi wymieniają podejrzenie, 


że osoby podpisane na odnośnem podaniu 


przygotowują żamach na ziemską sieć szkol- 
ną, Dalej gubernatorowie wyrażają przeko- 


„nanie, iż otwarcie nowych szkół polskich w 


Rosyi zagroziłoby istnieniu rosyjskich. szkół 
ziemskich. . W końcu władze rosyjskie radza, 
by zwracano się do ziemstw z przedstawie- 
niem potrzeb w dziedzinie szkolnej w ka- 
żdym Pa wypadku, 


Położi paki W Charkowie. 


i "Prada polska. w Rosyi wychodząca naży- , 


wa kolonię polską w. Charkowie „zmarnowa- 
ną placówką", Istnieje coprawda w Charko- 
wie stowarzyszenie p. m. „Dom polski“. 


Powstało ono przed kilku laty.z inicyatywy 


ówczesnego proboszcza, obecnego dziekana w 
Moskwie, ks. J. Czajewskiego, sędziwego pa- 
stora charkowskiej kolonii mecenasa Ale- 
ksandra Kwiatkowskiego i kilku innych o- 
sób. Stowarzyszenie to mialo na celu utrwa- 
lenie polskości wśród członków kolonii char- 
kowskiej. Miało się też ono stać niejako for- 
tecą, w którejby krzewiona w całej nieskazi- 


ź „telnej postaci ideały i ducha polskiego. Na 


wzór wielu stowarzyszeń tego typu, istnieją- 
'eych w Moskwie, Petersburgu, Kijowie, Ode- 


|sie i Lp. charkowski. „Dom polski” dążyć 


miał do swego celu. przez urządzenie i orga- 
nizowanie wieczorów towarzyskich : i: literat- 
kich, odczytów, dysput i rozpraw publicznych, 


„wreszcie koncertów, przedstawień, < bibliote- 


ki, czytelni i ćwiczeń gimnastycznych dła mło-- 
dzieży. "Z: powodu trudności natury finanso- 


wej, które zresztą zamożna polska kolonia w | 


Charkowie, składająca. się ze sfer przemysło- 
wo-handlowych, inżynierskich, adwokackich 
it. d., przy dobrych chęciach mogła każdej 
chwili usunąć, piękny gmach stowarzyszenia, 
zawierający "kilka dużych sal, oraz salę kon- 
certową i i teatralna, został odnajęty południo- 
wO- rosyjskiemu : klubowi automobilistów. - 


Klub w gmachu stowarzyszenia polskiego u- 
"rządził sobie dom gry w loieryjkę, czyli mó- 
8 wiąc popróstu, hazardową szulernię, „skupia=. : 
; jacą przeważnie stery: nader niesympalyome | 


Ę mod. względem hotaliyni: Pieun Tokata ; 


| rzy nie omieszkali urozmaicić szarzyzny ścian, 


wobec czego gmach niczem nie wskazuje zee 


wnętrznnie, że jest bądź cò- bądź siedzibą 
polska: Sprawa ta zresztą. byłaby : „podrzędną 


i wskazywała jeno, że niektórzy rodacy nasi 
w, Rosyi osiedleni mają najzupełniej stępio: 


„wą wrażliwość na pewne fakty, które wygnań. 


Ta “przybyłych - wprost Z. kraju, rażą w spoe 


sób bardzo przykry i upokarzający. : 
- Gdy ? po kilku miesiącach pobytu wygnań. 


Job w Charkowie, coraz głośniej i natarczy. 
"wiej zaczęto odzywać się o bezczynności „Do» ` 
"mu polskiego” w przeciwieństwie np. do miej. 

„scowego oddziału towarzystwa pomocy ofia» . 


rom. wojny, gdzie praca wre w tałej pełni, 
powszechnie wyjaśniono to skrępowanie ini- 
tyatywy zarządu brakiem lokalu, który ġo- 


| piero w październiku r. b. miano uzyskać na" 
"pożytek i potrzeby całej kolonii polskiej, tak 
|.miejscowej jak i wygnańczej, 
-to spodziewać się, że ogólne zebranie człon. 
ków stowarzyszenia, które odbyło się w ostat. 
nich dniach, wypowie się z całą siłą i stano-- 
-wcezością przeciw dalszemu odnawianiu kon- ~ 
traktu z klubem. Tak się też istotnie stało. 


To też należae 


Co zaś dotyczy pewnych trudności finansowych . 
to zapewne jedynem rożwiązaniem god- > 
nem ludzi, którzy naprawdę dorośli do prze- 
żywanego momentu dziejowego, byłoby zebra- . 


onie pewnej sumy na pokrycie kosztów i t; d., 


niestety ofiarności w Charkowie nie było i nie 
ma. To też nie dziw, że „Dom polski“ zo: 


sianie i. nadal zmarnowaną placówką, 


Teni Gig iapienia Jeleni 
| RGO. 


Tabela wyyranych. i 


SA E po" 20,000 mk.: 
126087, : 
oz po 4000 mk. | 
21463. 
w, po 2000 mk. 
: 37656, 165791, 171046. AZ 
(0-7 po 1000 mk.: 
_ 1142644. 
Surio po 200 mk.: 
- 62336, 108581, 147446, 182299. 
po 100 mk.: a ASEE 
3094, 6555, 7084, 12847, . 23735, :23823, 
25013, 28894, . 30498, 48265, 48401, - 52446, 
57994, 68019, 72131, 74599, 76181, 81792, 
83071, 98267, 102422, 105202, 106648, 110770, 
117212, 118589, 119723, 120436, 1213686, - 
128682, 120647, 131658, 132068, 135229, 
138366, - 139609, ' 141381, 143572, - 144865, 
163546, 165528, 166149, t0079, 188908, 
190757, 196400, 198484. 
Po. 20-mk.: 


1623, 827, 2138, 617, 660, 3144, 4509, 5583, 
767, 975, 6085, 326, 659, 7894, 8219, 417, 9432, 
10401, 636, 870, 11267, 438, 13105, 474, 
767, 14112, 229, 17889, 18855, 19163, 278. 
521859, 22572, 582, 24009, 032, 26161, 27302, 
28225, 273, 29285, 371, 396. 

30514, 31125, 32044, -33858, 34776, 35157, 
807, 37347, 387, 38477, 30543, 885. | 
'40184, 848, 42337, 482, 758, 829, 44355 
559, 45401, 601, 46027, 543; 47064, 109, 508, 


48793, 49048, 337. 


50161, 750, 796, .53884, 54900, 922, 55901, 
65809, 515, 654, 977, 57230, 58384, 59035, 369. 


62088, 359, 590, 789,. 63079, 589, 64792, 4 


66721, 67841, 663, 901, 952, 68015, 343, 596, 
69507. gs 

70808,..866, 71238, 72380; 440,. 73640, -900, 
76529, 77009, 349, 78820, 926, 966, 79661, 684, , 

81178, 462, 82514, 751, 83571, 947, 84202, | 
928, 86170, 87321, 628, 88831, 89914. 

"90793, 91987, 92 795, 95303, 105, 96217, 
989, 99018, 107, 328. 

100112, 848, 101702, 102356, 504, 103376, 
104260, 296, 105048, 397, 636, 944, 106382, 391, 


| 800, 108206, „742, 790, 109062, 523, 898, 


. 110184, "229, 238, 843, 112528, 113350, 
114666, 115463, 601, 116286, 118301 307, 


119203, dl. 


121407, 477, 995, 123457, 124668, 125726, 


126125, 973, 127045, 218, 128267, 832, 129755. 


132282, 521, 138385, -786, 135343, 426, 546, 
186448, 813, 137583, 600, 188109, 716, 139851, 


| 862. 


"140095, 633, 849, 141671, 145342, 146527, 


„147107, 668, 148431, 622, 140816. SE 

150433, :633,. 151738, 152025, 145779, 906,.. : 
- 158072, 108, 265, 154924, 155610, 158027, 229, 
407, 159320, 810. 


162417, 163471, 628, 164126, 165271, 927, 


167696, 168481, 169009, 330, 798. ; > 
| 170006, 058, 583, 171480, 172004, 173989, 


174233, 175988; 176277, 810, 177602, 178644, 
179249, 8940,00 7 

180898, 181082, 130, 155, 471, 507, 182524, - 
925, 183284, 414, 578, 760, 184450, 185379, 
186212, 187726, 188085, 379, 439, 189095. : 


190084, 151, „984, .191974, 192122, 195156, 


204, 818, 197422 2 198164, 709,. 19902 29, 248, 
889- nia | 


a ABE iw Ps. 


zego jest przysłowie, zapisane już przez - Rysiń. 
kiego za Zygmunta IM, 
goziómie: „Polski most, niemiecki post i włoskie 
„„pabożeństwo". Były jednak przyczyny złego, o któ- 
"rych wiedzieć powinniśmy. A naprzód ta, że Pol 
ka, jako rodzaj federacyi, potem *Rzeczypospoli. 
tej, nie mogła mieć rządu samowładnego i spręży- 
| ,stego, któryby przymuszał wszystkich do porządku, 
-lele należała do kilkudziesięciu tysięcy właścicieli 
Ma, którzy wolność swoją uważali za skarb 
majwięksży na świecie, a odbywając podróże I konno, 
inio. zawsze dbali o mosty mniejsze. Budowanie z258 
‘mostów na rzekach większych i utrzymanie ieh. "W 
iporządku przechodziło możność średniej zamiożno- 
Ę „ści szlachcica 1 ułatwiało grasowanie Krzyżaków, 
Litwinów, Rozaków, Wołochów, Tatarów, Szwedów 
c$ innych sąsiadów, od których Polska; nie zasło- 
„nięta górami i morzami, 
; glerpiała. Mały ruch na tratwach, przy zaludnieniu 


"znacznie mniejszem niż dzisiaj, nie dawał możrio- 
ści, aby opłata myta mostowego wystarczała na 
.' utrzymanie wielkich mostów w stanie pożądanym. 


Z tem wszystkiem sama wspólność wyrazu 


most we wszystkich językach słowiańskich dowodzi 


- Jiż odlegiej starożytności zwyczaju budowania mo- 
„stów. Wyrażenia staropolskie: most na rzece „Słać, 
posłać, położyć, kłaść, rzucić”, pochodzą Żzaów, 
w których pospolite mosty na palach nie wy- 


„magaly większego nakładu, ale podobne do tra- 


<: tew fÎlisackich, pływające, zrobione na kłodach, w 
‘poprzek rzeki na wodę rzuconych, położonych, kła- 
'dzionych. Kunszt wbijania pali był jednak dawno 
w Polsce znany, skoro kronikarze mówią już o pa- 
` Jach granicznych, przez Chrobrego w rzeki wbija- 
nych. A i w czasach przeddziejowych istniały w 
dzisiejszej Wielkopolsce mieszkania jeziorne na 


palach. Na dowód, że w Słowiańszczyźnie mosty 
bywały dwojakie, i. j. czasowe, na tratwach i sta-. 


łe, na palach, posłużyć może wzmianka kronikarzy, 
że r. 998 Włodzimierz, książę ruski, pokonany i 
Ścigany przez Pieczyngów, ocalił życie swoje, u- 
krywszy się „pod mostem”. W dokumeście mało- 
_. polskim z r. 1145 znajdujemy wyraz. „mostne“, w 

r. 1252 „mostowe“, 80 oznaczało myta mostowe, t 
j. opłaty za przejęgkanie mostu pobierane. W. do- 
kumencie z r. 1281 wymieńiona jest miejscowość 
'„Babin-=most”, W wieku XII stałych mostów na 
większych rzekach nie było, jeno przeprawiano się 
promami, lub budowano mosty w razie potrzeby. 


O takiej np. wspomina, Długosz pod r. 1147, gdy- 


Konrad III, krół niemiecki, na czele 'kilkudziesię- 
‘eiu tysięcy wojska szedł z „Frankfurtu: przez Polskę 
na.wojnę krzyżową do Ziemi świętej. „Przez Pol- 


skę była droga , „bezpieczniejsza”, a panujący wów. 
. zas w Krakowie Bolesław IV Kędzierzawy, wys 
jechał na spotkanie "Konrada aż do granicy. .Po- 4- 


dejmówał go i cale jego wojsko z królewską wspa- 


niałością, „ha większych rzekach kazał mosty kü 


większemu ttzczeniu cesarza stawiać, w- dalszej 


drodze: przez Ruś i Wołochy, Ta i podróz” 


7 ułatwiał, jak u siebie”. 


Sypznie grobel i budowanie mostów była s rwy- 
klym obowiązkiem. miejscowej ludności. Ciągnęty 


„się te mosty nieraz na kilkaset i kilka tysięcy sążni, : 
jak to dotąd widzieć można w Pińszczyźnie. Nie. 
dziw też, że wojowniczy Leszek Czarny zasiada na. 


(wiecu z rycerstwem i toczy narady o budowaniu 
«mostów nowych i naprawianiu starych. Jagiełło, 
przygotowując się tajemnie na wielką” wojnę z 
Krzyżakami, już rokiem -pierwej kazał zbudo- 
wać w Kozienicach . 
liczne statki wodne na inost łyżwowy.. Most 
ten w chwili 


-kiej armii z brzegu lewego na prawy. Polacy u- 


mieli wówczas lepiej: dochowywać tajemnie, niż 
„dzisiaj, tak blizcy bowiem sąsiedzi, jak Krzyżacy, 
do ostatniej chwili o budowie i sprowadzeniu tego- 


„mostu nie wiedzieli. Jakoż Dobiesław Skoraczew= 
ski taka o tym moście zdał relacyę: Wielkiemu 

- Mistrzowi: „Widziałem ten most na statkach do- 
wcipnie zbudowany i na Wiśle położony, -po ki 
rym w oczach moich wszystko wojsko królewskie 
suchą nogą przeszło przez Wisłę i najcięższe działa po 


nim przeprowadzono, a most ani drgnął podich cięża-* 


rem*, Roześmiał się na to mistrz pruski Ulryk, 


szydząc z powieści Dobiesława, a zwróciwszy mo-. 
wę do panów. węgierskich rzekł: „Bajki 40 są wni- 


czem do prawdy. niepodobne, które ten człowiek 


prawi. Wiemy bowiem, że krół polski po Nadwi-.. 
ślu się błąka i usiłuje, ale nie może przeprawić . 
się przez rzekę, a wiele rycerstwa jego, szukając: 


brodu, potonęło”. W. roku: 1414 po iraz wtóry Ja- 


giełło, zgromadziwszy wielkie wojsko przeciw. 
stanął nad Wisłą wprost . Zakroczy” 


Krzyżakom, 


„mia — jak pisze Długosz. „A lubo most łyżwowy 


"do przeprawy na Wiśle był już. sporządzony, gdy ; 
„wszelako w tej porze z przyczyny ciągłych desz-- 


*czów Wisła szeroko wylała, przez 8 -dni nie można 


było rzucać mostu na. rzekę, dopóki wody nie '0- l 
padły”. Wr. 1419 Jagielto, pó raz już trzeci za | 
swego panowania, idąc na Krzyżaków, przeprawił 
wielkie wojsko polskie po moście łyżwowym przez” 
Wisłę pod Czerwińskiem. Takaż przeprawa :po. 


tymże moście: nastąpiła pod Czerwińskiem w I. 


4422 i połączenie się za Wisłą Jagiełły z Witoldem | 
podczas czwartej wyprawy na Krzyżaków. W. la- 


tach 1454.1 1405 syn Jagiełły, Kazimierz Jagielloń- 
czyt, ciągnąc przeciw Krzyżakom, przeprawiał zno- 
wu ogromne wojsko przez Wisłę pod Toruniem 
po moście łyżwowym, zapewne nowo zbudowanym. 
Nazwa miasteczka Mosty, położonego nad Niemnem 
6 7 mil od Grodna, zhana w wieku XV, daje nie- 
O zawodnie świadectwo, że już. wówczas istniał na 


Polska znana byłą ze seri oaos. TERE 


stawiające na równym- 


więcej niż inne kraje:: 


wśród puszczy ` królewskiej: 


rozpoczęcia wojny. został” Wisłą 
spławiony do Czerwińska, dla przeprawienia. wiel. - 


Niemnie moż w 


Ga |» Z INOR 


w powyższej miejscowości, Około T.: 


1563 niejaki Erazm z Zakroczymia, . dzierżawca 


5 miówki: szlacheckie 529.— 4523.—). 


cła bronnego (czyli: bramnego, 


'zyatyeki 344. — (344 
"handlowy 520. — (525.—), Zjednoczony 276.— 
(2980, 
podniosły się z 710.— na 120.—. Pepiery na-. 


przewozu i cła nia: Wiśle, podał myśl pobudowania 
mostu na polach ped Warszawą. Król: (Zygmunt 
August polecił* uskutecznić „to - przedsięwzięcie. 


Drzewo, a mianowicie dębine na pale, spławiono 


weda z puszcz. kotienickich i $andomierskich. 


Pierwsze pale whiło:1568 r. Ukończyła zaś bndowę” 


mostu po śmierci króla siestra jego, Anna. Jagiel- 
lenka własnym nakładem, tek iż na zjazd .elekeyj- 
ny 1578 r. otworzyć go było można do przejazdu. 
Ponieważ brzeg. warszawski . był drewnianymi. u- 
dytikami zabudowany, dla ochrony. więe od pożaru 
wzniesiono na tym brzegu wieżę czworokątną © 
bramą <klepioną. ` Most ten był podziwem całej 
Polsk 


wierszem, k tórego pierwsza zwrotką tak brzmi: 


Nieubłagana Wisto, próżno wsirząsasz. rogi, 
Próżno. brzegom gwalt czynisz i hamujesz drogi. 
Nalazł ioriel król: August, jako „cię miał pożyć, 

A ty musisz tę swoją dobrą. myśl położyć: 


Bo krom wioseł, -krom promów, już dziś sucha nogą A 
Twój grzbiet. nieujeżdżony” Wszyscy deptać moga. 


Most Zygmunta Angusta istniał przez” lat 30, 
dopóki: lody wiosenne -część jego znaczną nie zni-* 


szezyły, Odtąd był wielókrotnie odbudowywany. 
bądź na palach, bądź urządzany na łyżwach i przez 
lody wiosenne niszczony. W latach 1707 i 1829 mia- 


łą nawet Warszawa po dwa mosty na. Wiśle. W la--. 
dach 1859-1861 zbudowano kosztem miejskim kra- 
łowy most żelażny, podług projektu inżyniera Sta- - 


nisława Kierbedzia. W Litwie, gdzie Jagieliono- 
wie, jako dziedziezni, mogli. sprężyściej „zarządzać 
krajem, niż w Koronie republikańskiej, niektóre 
urządzenia były lepsze niż w Wielko i Małopolste. 


"Tak np. województwa litewskie: posiadały wybie: 


ranych ze szlachty mostowniczych, czyli urzędni- 
ków ziemskich, których obowiązkiem był dozór 


nad drogami, mostami i groblami, zwłaszeza tam; 


kędy panujący przejeżdżali. Na dworze Radziwił: 
łów był podobnież ”mostowniczy tych książąt. Pra- 
wa polskie pozwalały tym obywatelom, którzy 
znacznym: kosztem mosty w dobrach swoich budo- 
wali, pobierać cło czyli myto mostowe, „a ktoby 
Ło je. 
pobieranego w bramach miasta na utrzymanie. bru- 


ków) mostowego albo wodnego nie oddał, we |. 


'ezwórnasób to nagrodzi”, To się znaczy, że karę za 


"opór: zapłaci poczwórńym mytem. W Krakowie na 


Wiśle do r. 1815 był tylko przewóz, który w tym 
czasie Łokietek podarował „ukochanym mieszeża- 
nom krakowskim" pod warunkiem, aby przy Wa- 
welu most staly zbudowali: 


Dział ekonomiczny. 


Wheke świadectwa słarkowe, 


- Biuro Wolfia donosi, iż od „pierwszego 


października będą we Włoszech puszczone w 


obieg nowe 5% świadectwa skarbowe ` na 

przeciąg 3-ch do 5-ciu lat. Świadectwa 5-cio 

letnie: będą emitowane po kursie 98,5, 
netersburs zrskiej, 


> Z pie My 


x Z: Petersburga donoszą Pod datą 23 "WIZE= 
Snia, co nastę puje: 

<: Tendentya słaba, zainteresowanie nie- - 
wielkie. Pod wrażeniem doniesień z Bałka- 
nów ujawniło się obfite zaoliarowanie 4%. 
renty państwowej, która z 81,25 (z dn. 22-90 
września). spadia na 81. Pożyczka 5% z roku 
1914 i 1915 osiągnęła 89 -(89).  Premiówki 
wykazują dalszy spadek wskuiek obfitej po- 
'daży z prowincyi. Premj. I emisyi notowano 
1781.— (785.—), II emisyi 596.— (600.—), pre 
Pośród 
akcyj kolejowych uderzającą jest zniżka akcyj 


-dróg żelaznych południowych, które z 825— 


spadły na 317-—. Akcye dr. żel. Moskwa — 
Kazań notowano 555.— (555.—), Moskwa — 
Kijów. — Worcneż 805.— (805.—), Włady» 
kaukaz 2685, — (2685.—), Moskwa — Winda- 

wa — Rybińsk 3822.— (828.—), Pierwszego 
Tow. dróg dojazdowych 125.— (125.—). Wsku- 
tek doniesień z Paryża spadły akcye bankowe: 


Azowsko-Doński 650 — (655.—), Ros. bank 


dla handlu zewn. 452.— (456.—), Rosyjsko-A- 
~), Międzynarodowy bk.. 


—). Jedynie akcye banku Syberyjskiego 


ftowe uległy zniżce. Bakü nożowano 850.— 


-(855.—), Tow. kaspijskie 293.— (293.—), Lia- 


nosow 181.— (185.—), Mantaszew > 181.— 
(188.—), Nafta '249.— (251.—), Nobel 1260.— 
(1220. =) i Petrol 122,— (123.—). 

Wśród akey}: metalurgicznych i. przemy- 
słu „wojennego „przeważało zaofiarówanie: 


Sormowo — 284,— (270.—), Huta stalowa Be- 


ckera 79.—  (81.—), Bogosłowskie 348.— 
(30.—), Briąńskie szyny 258.—  (256.—), 
„3 głęreb -fabryki wagonów 126.— (218.—),. 


$ 
© 
* 


ódź, Ga suielniana 88. 


| 


i a Jan Kochanowski uezcił gó pięknym 


cent. Również Leye skarbowe-rosyjskie silnie były 


brukowego, - 


SALOME, tpi i 
HANDLARZ SŁO a 


po DS KI 


L Hartmanna 249,— (249. sA, Łesstera 246.— 
(251.—), Maleewa 412.— (410,—), Zakł. meta- 
Jurg. Tow. petersburskiego 380:—' (336.—), 
"Nikopol - Mariupol 278.— (280), Taganrog 
204.— (206,—), Tulska fabryka naboi 818.— 
(820.—), Feniks 130.— (188.—), Leński prze- 
„mysł złoty 552.— (560.—), Ros. Tow. budowy 
okrętów 166.50 (171.—). Waluty bez zmiany: 
F. szi. 144.—, Frs. 52.—, Kor. szwędzkie > 50, 
Polay 3.20. | a. 


a i a 


Giełda warszawska. 


monera 


Notowania z dnia £ października, 

Natarczywe zapotrzebowanie wywołało silną 
zwyżkę papierów. procentowych wszystkich gatun- 
«ków. Listy ziemskie i miejskie zyskały cały pro- 


"poszukiwane i kurs doszedł do 191. - 
pz PE O PRZOD EAE SEA 


Papiery procent. IŻadano| posz. | Dopełn tranz. 
6%, Oblig m. War- i 
szawy z'r. 1915 | 98.— | 97.— ——. 
6 Oblig. m. War- 
„. Szawy zr. 1916 98.—] 97.— —— 
Listy da Ziemsk. BET g 
BJ. je is . 94.25] 98.25;98,— 02.1693.4 
Lisy Aa Ziemsk. - SE | 
85.50 | 84.50 93.80 
Listy Zast. m. War- 
: szawy.B o. «| 30,50] 89.50 


189.10 £9 25 89.50 

"Listy zast. m. War- i | 
szawy Ata ią » 
Renta . . . . . 8t, — 
59% m Łodzi. . 50, 50 
Marki nabywano po 48. 70, 48,75. 
Korony 33.25. 


fishla her 


Berlin, 4 października. — Dzisiejsze obroty 
‘prywatne na giełdzie berlińskiej wykazały naogół 
pomyślną tendencyę. Pożyczki niemieckie i walory 
rosyjskie bez zmiany, japońskie w poszukiwaniu, 
renty rumuńskie niejednostajne. Pieniądz codzien- 
ny 434% i taniej. Dyskonto prywatne 46/,951' niżej. 


8%— 88.10 


| 83, — 


Berlin, 2 października. Notowania kursów 
dewiz za wypłaty telegraficzne: 


> 2X plae. żąd. 
Nowy-York p 5.47 5.49 
Holandya „ 226.85 226.75 
Dariia „. 156.25 156.15 
Szwecya ` _ „  159.— 159.50 
Norwegia » - 158.75 159.25 
Sżwajcarya „ . 108%. 106.57, 
Austro-Wegry z 63.95 69.05 
- Bułgarya - św 19— s. 8B— 
fis ohia lond londyń ska, 
| LONDYN, 2 29/TX 
280, Konsole a.. . s « > 58— :9.5/,. 
506, poż. ros. z r. 1908 . . Są 89.3/, 
4'/ą'. poź. ros, Z r. 1909 2 - 70543 8157 
A poż. wojenna ang. > —,— —— 
Golłdlilds. „ « a «s aa 15/5 1 SĄ 
Francuska poż. wojenna. . 81—. --.— 
| Giełda. a I napa 
"PARYŻ JK. 3/X 
FA rania. francuska a. ə ə» 62 — 61.90 
. 50% poż. francuska . . > a 90.— 990. — 
30 poż. ros. z r. 1898 . . 56.90 _ 56.90 
BO, „ mr. 1906 +...  88.— _ 87.50 
_Banque de Paris . a « „ 1090,— 1095.— 
Credit Lyonnais . » » .. « 4210.— 1215. 
„Union Parisienne a eco  685—  6B31,— 
© Baku 1-4 0. 4.4 aaa «a + 1570.— 1590— 
Briańskie œ s e « a e o 479.—  480— 
„Liano0zow e s a a o o s: B1T9—  S84> 
Malcew . « 1 e 6 1 s « ——  799.— 
„Nafta. . . e - « , 458.—  485— 
Tniska fabi. nabojów > «>. 1525.— 1585— 
‘Lena Gold.. . s e » « a A9— 49— 
Goldfields E E 4l 49. — 
EB Kursy + dewiz. 
> ‘Petersburg SAE w 28/9 22/9 
10 Eszter < l.a Eha 144— Ht- 
100 franków fr- . s a o » 52— 52.— 
100 franków szwaje. © e - » » 5750 57.50 
100 kor. szwedz. „ e e so. o 86.50 86.50 
100 kor. duńsk. s » = e s s  83.— 83.— 
100 lirów . . e. «a a e s o a. 47.50 47.50 
100 guld. hołend. a « è « « „  I24— 124 — 
-I dolar . . - « e a s „ 3820 3.20 
I Amsterdam. © 3]10: 2/10 
| Czeki na Berlin —. ©, . 4250 -. 42.525 
m  » Wiedeń „ < = 28.85 28.90 
„os Szwajcaryę -+= © o- .48.10 46 05 
„  » Kopenhagę =à „ 66.40 65.425 
w „ Sztokholm  .  « 6926 69.15 
a n», Nowy York . a 244— 2 44.50 
»  „ Londyn . >» «a 12.655, / 11.667/, 
Paryż © a e 42,— 42 — 
» » 52 : ; ; 
l Zurych, © -8[10 2]10 
ma Berlin yć a s 92.35 92.35 
> Wiedeń. a  »  €3.75 68.40 
RZE Amsterdam . « 217.30 217.30 
a'a Nowy York „ . 583 , 8.32 
Łondyn . - «  . 25.82 25.32 
© - "o Paryž . °  « 9135 91.25 
„ . „ Med . » 8255, 82.55 


Medyolan 


a W. 
ara Widza 


"W sobotę 7 i w niedzielę 8 0,5 n 
z muz. A mna i 


Sztuka w 1 akcie Rachiide'a, 


Dzs [X i w niedzielę 8 o g. 3 bp i we wfo- 
rek 10,X o g. T'a W. po EBNASH popularnych 


3? 
_ Sztuka w ách aktach Je A. Hertza. 


Nowy Yori 20410 : 3019 
Czeki na Berlin (A v.) VORIN RAB 
HES » Parrż fA v3 . 5.8550 5,83 
kt „ Londyn (60 dn). 4.7150 
n » „  telegraficz, 4.7645 TREE 
3 Wiereń. sho -g0 
Banknoty markowe. «©, 4 144.75 144.73 
Czeki na Amsterdam. «* . 329.50 837959 
* % Szwajearyę R + 155 — — 155,— 
r „ państwa Skandyw. . - 230.75 _ 230.75 
A . Sofie i . „ 115.75 115.15 
Nowy York „ , 7.945 7.945 
Banknoty rubłowe « é + 280.— 280.—. 
„i Lemdyn. 281g 2713 
Czeki na Amsterdam, Smies, 11.825 11.828 
ə = krótkie 11.665 11.57 
SOO Paryż, 8 mies. .. 28.23 29,27 
5 ; „ krótkie . 27.82 27.87 
s „ Petersburg, krótkie 149. — 150.50 
Paryż. 273 2813 
Czeki na Londyn =- >. 27.88 27.83 
sag; „ Nowy Yorka. 5.85 5.85 
»  » Petersburg ~ .. 4187— 48.50 
> » Włochy . a 8150 g1— 
4% „ Szwajcaryę . ©. 10850 110. 
5 „ Madryt . ©... a 588— - 5-6.50 
a » Amsterdam ,  „ 233— 239,— 
= » Danię . R „ ]59— 159.59 
w». „Norwegię  « e ló2 163 — 
A „ Szwecyę + s  164— 165, — 


Naczelny Redaktor: Cezar Zawiłowsxi 


druk I nakład: Wydawnictwo noistie A. AAPIERALSZI 
t. uk 


Listy o do , Ameryki, 


Bezpośrednie listowne komunikowanie się. 
z Ameryką jest dozwolone dla osób, zwracas 
jących się do swych krewnych tamiejszych © 
pomoge pieniężną, pod nasiępującemi WATUR= 
kami: 

i. Wszystkie listy winny być. krótkie i 
napisane w języku niemieckim lub polskim i 
jedynie. według dołączonego wzoru: 


Do CETTETEITELILLEETETTETETTETE TETEE se Ę 


(Imię i nazwisko otrzymującego) 


waz PZU RECENT RAWEWODUDNARNONURODNGCANEM unanxnarnnis f 


(Miejsce zamieszkania) 


„aęapannzzzzniswaNNaNEASNOWTNWNANANUNKaNYNSEGoONZaRsNZMNawWz N 


(Dokładny. i wyraźny adres, ulica i numer) 


„Jesteśmy zdrowi, ale niezbędna | 
tnam jest pomoce pieniężna. Proszę | 
nad pomódz, Zasyłamy Mony ser- | 
doczne*. | ; 


PER SZRZENORDDRNZOWZANNYNZDROJREODRZEDUWCĘ 


(imię. Y nazwisko "wysyłającegoj. 


pażaższówaczodówkzUPSGNSYACN sąkiacezniczenickacę | 


Dokładny adres, miejsce zamieszkanie) 3 


| 


2. Prócz powyższych wiadomości dozwoe 
lone jest zawiadomienie o śmierci w rodzinie, 
Wszelkie inne wiadomości są bezwarunkowe 
wzbronione. | 

8. Listy winny pozostać otwarte i mieć 

kopercie następujący adres: ; 


a a aa 


(Ulica i numer: 


annaran anam ERO PCA PATTON ai 


Hebrew S. and IL Aid Society, | 
229 East Broadway, 


New-York City. 


Na każdej kopożcia należy nakleić 20 fes 


nigową marke pocztową. 
4, Wymienione Towarzystwo w New< 
Yorku pode jmuje się bezpłatnego doręczania 
| listów adresałom w Ameryce. 
| Warszawa, dnia 10 lutego 1916 roku. 
I 
| 


- General- Gubernatorstwo 


OBWIESZCZENIE. 


l Za zezwoleniem władzy nadzorczej termin ©- 

statecznego składania dowodów gwarancyjnych Zo- 
siaje przedłużony da wiorku, dnia 10-go paździer- 
nika.r. b., godzina 12-ta w południe, dla wszystkich 
tych, którzy byli wezwani do subskrybcyi na drugą 
dziesięciomilionową pożyczkę miejską i żądanej 
gwarancyi dotychczas nie dali. 

Po upływie tego terminu musi być panu Pre- 
zydentowi Policyi "bezzwłocznie zdana sprawa co 
-do złożonych gwaraneyi. 

W interesie ogółu, jak również i każdego, kið 
ry ze złożeniem gwarancyi dotychczas zwlekał, u- 
prasza się usilnie o skorzystanie z tego ostalecz- 

nego terminu. 


Łódź, dnia 3 października 1916 r. 
Magistrat. 
Schoppen. 


OBW TES ZOZENIE. 


Do iołografowania ósób, nie posiadających je: 
szcze przymusowego paszportu, zobowiązało prezy- 
dyum policyi fotografa 

A. E Michla, Łódź, ul. Rzgowska nr. 2 

{zaklad fotograficzny „Oihello“}. 

Tenże przygotowuje 8 fotografie do paszportów 
za | markę. 

Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policyi 
Leekzs. 


(od 25 k. do £ rb). 


ody, jas“ 


OTWARCIE SEZONU ZIMOWEGO. 
© Ga soboty d. Teei GOŚCINNE WYSTĘPY 
8 7 . teatró 

'ojnowskiej Bman a Pren | 
WAZ m dobaron m zespołem artystów sceny warszawskiej: E ! 


p Bronowskiej, Chojnackiej, Krzewińskiej, Chrzanowskiej, Szozuki, Chojnackiego, Deki cza, 


Teatr „Bagatela“, 


(przy hotelu „Savoy. 


RS jada T 


Biletyna?, 6.1.9 października ję 


sa do nabycia w kasie teatru 
codziennie c od 11 do 1 i od 4 śp P 


1 leśniczych 


1% P a sią zaraz | 
lub od istopada- -1916 roku. 

Waronkie piśmienny, czytający, 
władający językiem... niemieckim. 


Brodelkiewicza, Chmielewskiego i innych. | inosia |. Zara lasów Rydziny, | 
_Program i Ściśle . artystyczny.  aarz napy amyP zz Dz Zz TONE PEREZÓZNTERZZMEŚ ENEI  SzeŁegóły w afiszach. 2164—2 _nadleśny Libsch. 


| | GOŚCINNE WYSTĘPY. o 


„OASI 


j "RESTAURACYA 2-go RZĘDU 
s p 


Łódż, 
. S. Romański Konstantynstezka Er, 13 
Jio wydaje obiady. śniadania i mer po cenach umiarkowanych 
w każdej porze tedy r È się taskawym. wzglę 'om Sz. Pus 
_Pliczności -bhlady z $ dań 70 k Romański, 


ABA v taii, Zelmał | 


itńiejszyca” PR do wiadomości, iż egzamina || . 
dodatkowe do młodszej wstępnej, li, U i EW | 
Kl. odbędą się d. 22 października o godz.3 pp. 
Podania przyjmuje kancelarya w poniedział- 
ki, wtorki, środy i czwartki od 51/, do T 
| godz. pp. | 


"ESZTKI kli. aja 48. 


e ly T0 tamiej n. c zw, tylko do 3 po poł. 
owym wełniany z jedw. i bat. lama i flaneletki na bluzki 
od rb. 1.50 do 3—Szewiot, Boston, aa. Alpage itd. na 
damskie i meskie kostyumy i na palta od rb. 8 do 2 

Bate: pore i żałobne, barchan i zak Daw | 
niany na fartuchy itd 2030—8 || 


Cegielniana 43 u podwórzu, 4 dom od Piotrkowskiej | 


mies AE | kobiety i f dziew- 
Tow. te. | AORADY 


+ 


„Sprzedaż esztek. 
-oraž różnych. materyałów na suknia i bluzki ` 
—— po cenach bardzo nizkich. Rz ka -1 


„SE kur“ agi SZAJA, Piotrkowska 4 | Tomoa i] 
82: Piotrkowa 82, Bódź oś bo 


a -lewa oficyna, parter, 

E przyjmuje zlecenia do wszelkich pism miejscowych 
zamiejscowych na najdogodniejszych . warunkach. || 
'Qtwarte od 9 rano do.8 wiecz. =  2189—1 


Poleca się łaskawej pamięci Sz. Publiczności. 


gimnazynm filo filo logicznego. 


przygotowują w zakresie V klas gimna- 
zyalnych we wszystkich przedmiotach po 
: , przystępnych cenach. 

Łaskawe zgłoszenia dó administracyi 
: AS Polski“ pod - „Samopomoc“. 


_ maga: Stałe cenył P 


261-—10 do Niemiec. 
Dobre wynagrodzenie i dobre warunki, po ukoń- 


częta,a także całerodziny, poszukiwani 


AE: ARETO 


oraz CEMENT zagranicznych i krajowych cemen- 
towni „Grodzięc* i Wiek“ po conach konkur 
„zencyjnych, 


Łóga do prania. Soda 
gwarantowana 98%. Cena 30 kop. 
i Łódź, Głównaś7, 
Druker, dom Bulwy, - 


: 2214—8 


[Kursy języków L | raatimy 


ŁÓDŹ, Wólczańska 23 (2-gie piętro). - 
gzyk niemieeki, grupa wyższa (literat, konwersacya) . rozpoczyna 
! się w poniedziałek . 2 października o g. 5.50: 
| Język niemiseki, grupa niższa Gramatyka. czytanie, konwersacya) 
we wtorek 3 paźdz. o g. 7. PAT i Tioma w EST a. 
7i m ery godsiennię od. B—7, Ma 3 


E Huktrotectniema 
8 materyały lastalacyjne 


sprzedaż : hurtowa. 


CEN 


Lampki x 
> 1201 ETA 


8 Ważne da sklepów kolon. | kagpeatyw l$: 


an niezrównane w smaku ywa karmelki | 


D pe Każdego rodzaju (niemcy i polacy) do pęki żelaza, chómiicziych, 
papieru, cementu i cukru; do kolei gwia „przedsiębiorstw bu- 
dowlanych, robót ziemnych, cegielni, natye miast, za dobrem Wyn a- 
grodzeniem i na dabrysh warunkach, poszukiwani do Niemiec. 

Również poszukiwani Są: ślusarze, tokarze, kowale it d. na 
dobrze płatne zajęcia. |. 

Prócz tego, przyjmowani są bez przerwy: mężczyźni, chłopcy, 
parobcy, onay i dziewczęta w wieku od lat 14 do 55 do gospo- 
darstw wiejskich. 


Zgłoszenia do Centrali Robotniczej: 

1) Pabianice, jl. Sw. Mh Ir R. 
2) Łask, Į, ig KM > ase 
3) Zgierz, lwy ink. (eeg GO EMO 


| białej maści, Z 
czarnemi pla- 
mami, foks-mie- 


Fabryka Cakrów 
Aiya w Warszawie. 


Bo nabycia wszędzie! 


Zamówienia na Łódź i okolicę przyjmuje > od 
A prowadzić za nagrodą rb 
Stanisław Hocherman w |2 Anny- i, 
ul. Kamienna 22.. sł p do. Popiera 4 218203 


1055—10- 


RSA ERDSKA 15 o z bie 


ETE i m u zy ki, uczenica. luszo damski rawie frontowy na I p. 5 oświe- 
. i kwa drobne: T kuwydela o Olety w po- W Jo raiat dynkami, 3 wior- jan a wy, damski prawie a spa; tleniem  gazowem przy 
| Į Hi p | szukuje G Th od. NA ad- | sty za Zgićrzem, wiadomość w Łódź, Przejazd 55—26, 2199—1 | bęzdzietńej cheściańskiej rodzi- 
ZB E m alek: o any, pod, auczy- | Zgierzu ulica Piątkowska. Ne 18; ; nie z meblami lub bez do wy- 

EE cielka* Łódź, iotr, 6. 2099—83 dom Szymczaka, u  Wilamow= ES z GEE sg | najęcia, Łódź, Benedykta 35, m.5, 


skiego. RaZ 2184—2 


OW AE 


tamże 4, 3 i 2 pokoje -z kuchnią 
ect. do wynajęcia. . —,8211—2 


Banka i DM Doniesienia rozmaie. 


ua kolwiek = | AORAMEŹ 

. 2 gimnazyum (Ł ódź, Poszakują ca goko e pa Owoce. suszone i powidła w naj- - O EA ać. 
| Dtr RAP | RZ EERA R Maa SE l eea 2 geen 
i epe- | oferty w „Godzinie” w Łodzi |w godzinach od 3—6 «| ryczy ikołajewska 34 ; 
ye w. 8] dla „5.8.7 i Tie i ! Prace) i 2201—75 snót pa. Sa. 

= oaa 5 lat można no- 

OE kbkenie, pisarz na maszynach ruinie do sprzedania łóżko,|. p übranije : z umeblowaniem (gaz) i 
Jiednioklatow meszes Smog tą ya ań e, ce materyalu „Amerykańska skóra” | gij] z umeblowaniem (aż) i | 


szyna do prania, stoły, bibliote- 
w |ki. Tamże książki. "Lódź, E- 
wangielieka 9, „od 5-6. 2112-2 


| kiej 


oiicyiië Tasy: „Doberiann- 
Pintecher, młóde - różnego | ul. 


- cina, przyjmę: kondycyę, A. 
lam Korepetycyi. Oferty , 
dzina* w Łodzi „Łacina*.. fl 2 


zaraz do wynajęcia. Oferty w 
„Godzinie* w Łodzi pod-„F. G.“ 
zer 


żródło” | prawdziwego. POSZEKCÓĘ 
i dobrego miodu. Łódź, | 
`. Wschodnia 17 W „Suterynie. | p 


ndłe spodnie od Rub, 2.50. Łódź; 


nistra d Polski” 
tael rp -Falski Piotrkowska 145, m. 34. 2193—8 i» 


Warszawie," Erywańska 18 r 
D. B.“ + s pe 


umeblowanego poko- 
ja z: oświetleniem if. 
ang z ogrzewaniem. Oferty 
administracyi 


| ie prate. Sprzedać. | Wo. My P 


wieku, -wspaniale okazy:do sprze- | -22013 : P adn Pols w Łodzi, Piotr- 
| |Jdania. Łódź, Przejazd 52. kowska ~- 2096-—3 
| iad F i różne z kilku pokoi. kozę 
Goodi, pe te "wadze |. MAMI zrzec. śś, Biore: |Szoar aaa pill ezzzazów, oiu | 


kowska 189-—0, 215 Baal przyjmuje * zamówie- 
; {nia strojenia w miescie ina wy- 
pi nowe, "Używane tanio: jazd, a Pisk: Łódź, Bene- 

ini „Można na raty, wysyłką dykta oo, 5 2021—1 
na prowincyę, Chodkowski, Łódź, 
saa 26, Zastać można |E 


PIG 


'darstwa wiejskiego, znająca się | 
na kuchni, hodowli inwentarza i 
drobiu, poszukuje odpowiedniego 
miee tg eos Oj || Hay k FPM 
w adminis p 

Godzinj* w Łodzi. a nio sprzedaję, . Łódź, Brzezińska 
10, Placek, i - 2210—2u 


| a ENEA 
Duie OSZU- 
Korespondent kuje n (tak- A m 
że ne wyjazd), zna polską i nie- | w stolarni. . 
miecką | Korespondencyę, steno- 
grafie polską, niemiecką oraz. 
SE prane ne Pu ad 

adiministracyi odzin 

rę skie w W x a] 


d kój blizko. 
kalu, a i R 
mę: Oferty: Łódź, Południowa 

i z | 3-1 


Lokale. ; Wa 


zaraz 5, 4.1 3 


lub fo tepi k A J lenie. gazowe, 
Piani, #2! U sę S * kuchnię | Piotrkowska i, m 


azina“ pod „ Got 2195—3 | 'sklëpy. Łódź, Karola -i8. wia pm 
a tomość, u stróża. A 2072 


1—2. -pokoi 


do y 


jęcia, z meblami, : oświe- 
d- piętro. si ; 


s 
2e; 


wyprzedaje niżej ceny 
kosztu, Łódź, Orla ż8 
| 2183—15 


" kręgi alkowy. 


„stanie kupię. Łódź, Rad- 


i 2157 


Zagubione doi Lua, || 
‘w. dobrym dóbiże utrzymany sprze- | gukiona: dok e 


dam za 50 rub, 


font 


Fami- umėb! owany "doi wynaję: aszoöri hiemiecki - 
od, v Warszawie, Eryvafska Ą wańska 40, kler raeżaiocy:. {liine uomy. kolejarzy przy ulicy ą m cia. Łódź, > la ję ka W „Beda m SE 


168—5 Fodnietobadzklgy Będzin. BEA AI] Piętro, front. | 2214—3. Anny riek 


szaniec zginął | . 
Znalazca zechce |-7 


Maryi Kaczmarek 


ł Zain 


czeniu pracy, powrót do kraju dozwolony. q T E | 
"Łódź, Widzewska Hr. 60 Zgłoszenia do Pre wstaw W Pabianicach. l ZO kop.| | i | H r i 
ną ii ME „za funt. |młocarnie, nowe i używaj | 


ne, zupełnie wyreparowanej 
posiada A 


Ernest Kuntze 


Łódź, Karola 3. eż 
R 


Lieytacya przymusowa. 


W piątek dnia 6 października, 
1916 r. sprzedam przem dicytas 


cyę publiczną in plus: 


1) o godz. 10 przed poł, ul.) 
Ogrodowa 8: 1 maszynę do kraś 
jania papieru, 1 maszynę da, 
małych. pudełek; - 

2) o godz. 101/, przed poł, uł 
Cmentarna 8: 1 kredens Eoy 
1 zćgar wiszący; 

8) o godz. 1174 przed poł. ul.) Ej 
Piotrkowska 5: 8 nowe fatra 
męskie, 4 perskie żakiety dame; 
skie i 2 nowe futra damskie. = 
22ir—1 _ Goryoiewski, ` 
Komisarz sądowy: w Łodzi, 


Lekarz Dentysta : 
Fib Seidengart 


Przyjmuje od 10—1i od 3—7. 
Łódż, Zawadzka | 10. 


: i NN 9088 i 11296 Odi 
ovo J działu 2-go Łódzkiego, 
Warsz. Akc. Tow. Pożycz. Pas 
saż-Niajera 8 11 zaginęły. Zas; 
strzeżenie zrobione. 2109—. 


A 


rt niemiecki, wy 
Zaginął m" paz na imis; 
Józefa Toma zewakiero, ; 


i A paszport "niemiecki, sa 
aiu „dany w Łodzi, na imig; 
Roa Reichmana. 2205—11 


j 
* 


RE ti 


i ki, 
Zaginął paszport, niemiecki, wę) 


Kleofasa Adolfa Markowskiego.) 


EE 


aszport niemiecki „NY 
h gint paszp w "Łodzi, na imi 
z2% Dąbskiego. 2185—1 


Tagin tzu ia, na A | 


A. niemiecki, wys. 
dany w gm.  jeziors 
DÓW. e na mie Agaty: 
Kask . | i, 
Si Li ra 
dowód Na 20608 Ods- 


i. działu Łóżko Wars; 
Pos . 


